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Nr. 226, Piątek, 3 Października 1902, Bok 93.

GAZETA LWOWSKA
Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 

z wyjątkiem dni poświątecznyeh.
Numer pojedyuezy kosztuje w miejscu !0 hal., 

pocztą 16 hal. — Biura Reuakeyi i Administraeyi 
ulica ” Czarnieckiego 1. 12. — Ekspedyeya miejscowa 
w Agencyi dzienników St. Sokcłowskisgo. Pasaż 
Hausmanna I, 9. — Listy należ,y frankować.

Beklamaeye otwarte wolne od opłaty .
Telefon Bedakeyi nr. 88..

Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 32 K., pó ł roczni e  16 E,  k wa r t a l n i e  8 K., 
miesięcznie 2 K. 70 h. — W miejscu: rocznie 24 K., półrocznie 12 K., kwar t a l n i e  6 K., mie­
sięcznie 2 Ł  — Prenumerata  zagraniczna:  W Niemczech 3 K. 20 h. miesięcznie. We wszyst­
kich innych państwach 3 K. 80 h. miesięcznie.

„Przswednik naukowy I Utorsnkl", dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej11, otrzymają cało- i 
półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ei tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca czerwca lub 
od 1 lipca do końca grudnia, ćwieróroezni i miesięczni za dopłatą pierwsi I K. 50 h,, drudzy 60. h „Prze­
wodnik1 prenumerowany osobno kosztuje 8 K.

Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 hal., 
kilkorazowe po 12 hal. od miejsca i wiersza miarą pe­
titową, agtJS.-.eflia zaś tab e lary czn e  i liczbowe po 
20 bal. od jednego w iersza  m iary petitowej.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje wyłącznie Ageneya dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie Pasaż Kauamsnra I. 9. I w biurze Li.dwi- 
ka Plohna ul. Karola Ludw!kr, I. 9; we Franoyi w Pa­
ryżu wyrącznie Ageneya pana Adama, 38 Eue de 
Yarer.ne.

CZĘŚĆ URZĘ

0. k. Sąd krajowy wyższy w Krako­
wie zamianował auskultantam i: praktykanta 
konceptowego skarbu Benedykta K a s p r z y ­
ka oraz praktykantów sądowych: Stanisława 
M a ł e t ę ,  Tadeusza G r ó d e c k i e g o ,  Mi­
chała S t r a m s k i e g o ,  Antoniego M a t u -  
f i ń s k i e g o ,  Alfreda D r o ź d z i k o w s k i e -  
go ,  Feliksa B o r o w c z y k a  i Kazimierza 
W o l i ń s k i e g o .

Obwieszczenie
e. k. Namiestnictwa we Lwowie z dnia 27 
trze śn ia  b. r do 1. 116.328 o weterynarno - 
Policyjnych zarządzeniach w sprawie przywo­
zi świń z Galicyi do Dolnej Austryi, — za­
mieszczone jest w  „Dzienniku urzędowym" 
dzisiejszego numeru Gazety Lwowskiej.

CKĘSfJ IIM B Z Ę 3 0 WA

Lwów, 2 października.

I znowu hakatyści stoją u trumny je­
dnego z tych mężów, którego obok Bismarcka
1 M iąuela uważali za twórcę obecnego sy­
stemu politycznego w prowincjach wscho­
dnich monarchii pruskiej i który do osta­
tniego tchnienia bvł poniekąd ich patronem,
ynegdąj zmarł po długiej męczącej chorobie 
dr. Gossler, od lat jedenastu naczelny prezes 
rządu krajowego w Prusach Zachodnich. Nie­
dawno jeszcze, gdy lekarze stali bezradni u

fisty paryskie.

Wyjazd Szacha. — Karta ilustrowana na usługach 
Polityki. — Niewczesna wymowa ministra Pelle- 
ana. — „Wojna dwóch suldeń". — Podwieczorek 

P°_ za domem i Crymkliuną, czyli fantazje pary- 
p ie  i angielskie. — Książki oprawne w skórę 
U(lzką. — Idee Berthelota o przyszłych siłach 

Clepłodajuyeb i motorycznych. — Marceli Prćvost, 
mistrzem nowelki.

(Dokończenie).

Życzenie zmarłej zostało spełuionem. 
N° umiejętnej wyprawie skóra stała się białą, 
ła k n ie  ziarnistą, nie podlegającą zepsuciu, 
^prawiono w nią dzieło Flammariona „hliebo i 
meiuia“. Oprawa przedstawia się wspaniale: 
kartki w przecięciu są błękitne, zasiane 
j>.wiazdaroi złotemi, a na białej skórze hra­
biny wyryty złotem napis : Pamiątka po 
Ztharłej.
, Z tą książką porównać się chyba, mogą 
z a dzieła humorysty angielskiego Sterne, 
tóre pewien obywatel z Cincinnati kazał 

°Prawić w skórę dwóch kobiet, które uko­
p a ł .  Skóra żółtawo-złotawa młodej Chinki 
Pokrywa „Tristana S handy^  „Podróż senty- 
mentalna“ zaś oprawna jest w hebanową 
skórę murzynki.
„ Ze świata zmarłych i pozaziemskich 
^utazyi zejdziemy do rzeczywistego życia i 
Wyważnych kwestyi przyrodniczych, jeżeli 

ddaniy się do pracowni innego uczonego 
Jjancuskiego, słynnego chemika i przyrodnika 

®rthelot’a. Z krainy śniegów i lodów do- 
zła do Europy wieść dziwna. Oto uczony 
zWedz.ki Svante Arrhenius, profesor nauk

jego łoża i orzekli, że nie jest w ludzkiej 
mocy powstrzymać ulatająceego życia, pody­
ktował złożony śmiertelną chorobą dr. Goss­
ler depeszę do obradującego w Gdańsku wal­
nego zjazdu hakatystów, życząc najlepszego 
powodzenia w pracy około utrwalenia niem­
czyzny na kresacń wschodnich i wyrażając 
niezachwianą nadzieję, iż w niedalekiej przy­
szłości powiedzie się odeprzeć na zawsze fa­
le napierającego na kulturę nienrecką polo- 
nizmu. Zmarły dygnitarz rozpoczął swoją ka- 
ryerę polityczną w Izbie deputowanych sej­
mu pruskiego, w której przez lat kilka za­
siadał na fotelu prezydenta. Ztąd powołał go 
ks. Bismarck do gabinetu w charakterze mi­
nistra wyznań i oświaty. Jako taki był pra­
wą ręką żelaznego kanclerza i wytężał swo­
je siły, aby przenikać i wprowadzać w czyn 
antykatolickie i antipolskie aspiracye swoje­
go szefa. Za jego to urzędowania rozpoczęło 
się na wielką skalę zaprowadzanie nauki re- 
ligii w języku niemieckim i w ogóle wy­
rzucanie języka polskiego z planu szkolnego.

Posłowie polscy staczali z nim wówczas 
w sejmie i parlamencie zacięte walki, za­
rzucając mu zmienność przeko ań polity­
cznych, gdy bowiem jako podsekretarz sta­
nu za Puttkamera był obrońcą szkół wyzna­
niowych i wyraźnie oświadczył, że nie na­
leży stawiać trudności prywatnej nauce re- 
lig.ii i języka polskiego, zajął jako minister 
zupełnie odmienne stanowisko. Dr. Gossler 
też, jak to pokazuje się z wydanych parnię- 
tali ksv Bismarcka, był tym, który na­
kłonił kanclerza do ryczałtowego za jedaem  
pociągnięciem pióra wydalenia z granic pań­
stwa niemieckiego około 40.000 Polaków 
obcokrajowców pod pozorem, iż oni głównie 
stoją na przeszkodzie zniemczeniu miejsco­
wej ludności polskiej. Dr. Gossler przetrwał 
w służbie ks. Bismarcka, a gdy po dziesię- 
cioletniem dzierżeniu teki ministeryalnej był 
zmuszony w marcu 1891 r. ustąpić z gabi­
netu, otrzymał za wpływem hakatystów no­
m inacje na naczelnika rządu krajowego w

przyrodniczych w Stokholmie, nietylko że nie 
wierzy w zapowiedziany przez uczonych ko­
niec świata przez wymarznięcie, ale dowodzi, 
że temperaturą ziemska ogrzewa się stale 
i że stąd wyniknie, korzyść wielka dla istot 
żyjących. Pochodzi to stąd, iż konsumeya wę- 
gla od wieku już skutkiem rozwoju przemy­
słu wzrosła znacznie, wydziela się zatem w ta­
kiej ilości ^powiększonej kwas węglowy, że 
za tysiąc lat podwoi się ilość zawarta w at­
mosferze. Prawda, że część kwasu węglowego 
zaabsorbuje wegetacya, zostanie jednak zawsze 
w atmgmefze tyle, iż wyniknie stąd pod­
niesienie- się znaczne temperatury.

Chcąc skontrolować o ile polegać na­
leży na optymistycznej nadziei podsuniętej 
przez szwedzkiego uczonegę, zapytano o zda­
nie profesora Berthelofa. Że kwas węglowy 
ma własność zatrzymywania ciepła słonecz­
nego, to wedle twierdzenia Berthelot, jest 
rzeczą oddawna znaną w nauce. Jak przez 
zamknięte okno promienie słoneczne wnikają 
do pokoju i pozostawiają tam ciepło, tak i 
kwns węgle wy odgrywa rolę szyb szkla­
nych i jest jak one o wiele więcej przepu­
szczający dla wysokiej niżeli dla niskiej tem­
peratury. Irn więcej zatem kwasu węglowego 
zawierać będzie atmosfera, tem więcej otrzy­
mywać będzie ciepła słonecznego. Oryginal­
ność profesora Arrheniusa polega tylko wtem, 

jżp*iwprowadza on czynnik ludzki i wykazuje, 
że człowiek dowolnie jest w stanie zmienić 
atmosferę, w której żyje. Nie zgadza się 
jednak Berthelot z uczonym szwedzkim co 
do wniosków wynikających stąd dla przy- 
szłych generacyi. Przedewszystkiem istnieje 
w przyrodzie prawo równowagi, które nie 
pozwalałaby pewien składnik nabrał zbytniej 
przewagi. Jeżeli zatem jeden z żywiołów 
okazuje skłonność do rozwielmożnienia się. 
natychmiast jakiś równoważnik pow Jaje z 
innej strony i przywraca napowrót harmo­
nię. I tak,^ gdyby ilość kwasu węglowego 
miała powiększyć się znacznie, z pewnością

Prusach zachodnich, przewódey bowiem 
związku antipolskiego mieli to głębokie prze­
konanie. że nikt lep rej od niego niepotrafi 
przeprowadzić w tej prowincji ich progra­
mu. Istotnie też za jego rządów wypieranie 
z wszelkich posterunków żywiołu polskiego 
a równoczesne popieranie wszelkimi środka­
mi niemczyzny i działalności jromisyi kolo- 
nizacyjnej odoywało się w wielkim stylu i z 
powodzeniem. On był najtroskliwszym opieku­
nem hakatyzmu i Towarzystwa „Ostmarken- 
yerein", dawał im wskazówki i inspirował 
je  w ważniejszych wypadkach, on też jako 
członek komisyi kolonizacyjnej sięgał swoi­
mi wpływami aż do Księstwa Poznańskiego. 
A gdy pa utrwaleniu w drodze prawoda­
wstwa systemu germanizacyjnego nastała 
era popierania i utrwalania niemczyzny z 
pomocą różnego rodzaju przedsiębiorst w, za­
kładania fabryk, powoływania do życia klu­
bów towarzyskich i t. d., dr. Gossler roz­
winął nadzwyczajną pomysłowość. Nie miał 
on jednak szczęśliwej ręki. Puwstałe z jego 
natchnienia dzieła „kulturne" bądź poupa- 
dały po krótkiem istnieniu, bądź wiodą, su- 
chotniczy żywot.

Zmarłemu dostojnikowi przypisują ważną 
rolę w rozwoju obecnej tak dotkliwej dla Po­
laków polityki rządowej. Opowiadają, że dr. 
Gossler, korzystając z pobytu cesarza W il­
helma, we wrześniu 1894 r. w Toruniu,, użył 
następującego fortelu, celem zwrócenia uwagi 
monarchy na zgubne skutki popieranej przez 
ówczesnego kanclerza hr. Capriyiągo „poli­
tyki ugodowej". Stawił się on przed cesarzem 
i prosił go o uwolnienie ze służby. Zapy­
tany o powód, miał odpowiedzieć, że Polacy 
różaemi ustępstwami tak się rozzuchwalili 
iż niepodobna mu brać na siebie odpowie- 
dz;alności za dalszy rozwój wypadków mo­
gących wydać zgubne owoce dla państwa. 
Na potwierdzenie swoich słów przytoczył 
rzekome antipruskie demonstracye na zjeździe 
przemysłowym w Pelplinie, mowy wygłaszane 
na zebraniach, sejmikach i t. d.

w równym stosunku powiększyłaby się też 
roślinność absorbująca go.

Jednakowoż ten przyrost kwasu węglo­
wego jest tylko prowizorycznym, przemijają­
cym, a to z tej prostej przyczyny, że węgiel 
się w y c z e r p u j e .  I  trzeba będzie pomyśleć 
o zużytkowaniu innych sił. Zużywa się i za- 
stosowuje już dziś ciepło słoneczne i to w po­
staci wodospadów. Próbują już w Bretanii 
uwięzić i zużytkować siłę bagien i już daje 
się przewidzieć upadek węgla. Cóż to będzie 
dopiero, gdy człowiek z głębi ziemi wydo­
bywać zacznie gorąco centralne, by zeń uczy­
nić najważniejszą siłę ciepłodajną i moto- 
ryczną! W istocie myślą już uczeni o kopa­
niu studni na 5000 luo 10.000 metrów głę­
bokości i pewni są, iż znajdą tam bezpłatnie 
niewyczerpane źródła gorąca, w obec którego 
ciepło dostarczane przez Węgiel okaże się mi­
nimalne. Jakim sposobem wiedza umożliwi 
człowiekowi to sięgnięcie po ukrop i upał i 
zastosowanie następnie tych sił olbrzymich 
do celów ziemskich, to kwestye ważące się 
dziś jeszcze w mózgach genialnych uczo 
nycb. W każdym razie podziwienia godną 
jest rzeczą, że ten starzec czcigodny, który 
pod brzemieniem lat cieleśnie pochyla się 
już do grobu, duchowo patrzy wciąż jeszcze 
w daleką przyszłość.

O przyszłości myślą i dla przyszłości 
pracują geniusze i wielcy uczeni; lecz i te­
raźniejszość ma swoje prawa, a w jej obrę­
bie wdzięczność się należy i tym, którzy dzie- 
lem artystycznem uprzyjemnić potrafią kilka 
chwil bieżącego życia. Tej potrzebie lekkiej, 
a krótkotrwałej rozrywki, któraby z łatwo­
ścią wsunąć się dała między dwa okresy mo­
zolnej lub jednostajnej pracy, zawdzięcza swe 
wzięcie n o w e i k a .  Jest ona jednak mimo 
wielkiego rozpowszechnienia jednym, z ńaj 
trudniejszych rodzajów literackiej twórczości, 
wymaga bowiem skupienia i zręczności, dla 
dokonania zarówno trafnej analizy, jak i za­
dawalającej syntezy, a to wszystko w ra­

Cesarz nie przyjął dymisyi Gosslera, 
a bezpośrednio po tem wypowiedział pam ię­
tną mowę, która takf dokonała przewrót w 
pruskiej polityce względem Polaków.

To było najwybitniejszem dziełem an- 
tipolskiem Gosslera i za nie to poczuwali się 
hakatyści do najgorętszej w obec niego wdzię­
czności. Nie szczędzili mu też jej objawów 
za życia, i nieszczędzą w nekrologach po­
święconych jego pamięci.

Wewnętrzna sytuacya.
Z kół zbliżonych do niemieckiege stron­

nictwa ludowego donoszą/ że skoro sprawa 
ugody węgierskiej zostanie załatwioną, Pre­
zes gabinetu dr. Koerber przystąpi do roko­
wań czesko-niemieckich. W  tym celu wy­
brana będzie komisya, złożona z Czechów i 
Niemców, która ma przedłożyć odpowiednie 
propozycye.

Z tego samego źródła informują, że 
Prezes gabinetu obstawać musi przy tem, a- 
by ugoda węgierska została załatwioną w 
parlamencie, gdyż pod tym tylko warunkiem 
Węgrzy godzą się na różne ustępstwa.

Na temat wewnętrznej sytuacji polity­
cznej wygłosił w tych dniach mowę poseł 
Gross przed wyborcami w Igławie. W wy­
wodach zajęła najwięcej miejsca kwestya 
sporu czesko - niemieckiego. Dr. Gross ude­
rzał na „politykę wymuszenia", praktykowa­
ną rzekomo przez Czechów, którzy grożą ob­
strukcją — twierdzi jednak, że „Czesi nie 
spełnią gróźb, skoro spostrzegą, że się ich 
nikt nie lęka." Państwo — mówił — po­
trzebuje obecnie siły i jedności, a Czesi w 
takiej chwili wysuwają „niemożliwe życze­
nia f. Stronnictwo mówcy nie ustąpi jednak 
ani na  włos od swych praw narodowych i 
nie zgodzi się, aby koncesjami ekonomicz­
nej natury jednać Czechów dla poparcia u- 
gody.

mach nader ścieśnionych. To też nie wiele 
w tym kierunku liczy francuska literatura 
wirtuozów. Z dawniejszych wymienia się 
Balzac’a, Merimee, d:Aurevilly. Teofila GUu- 
tier, D audefa i M anpassanta; w nowszych 
czasach pierwszorzędnym artystą w tworze­
niu nowelki jest Marceli Prerost. Trzy serye 
znane jego „Lettres des femmes" są zbiorem 
typowym i cennym eleganckich szk:ców i 
delikatnych miniatur. Nowelka tu występuje 
w swej dwojakiej postaci, t. j. albo jako po­
większenie pewnej sceny, gestu, iub rysu 
charakteru do rozmiarów i plastyczności po­
wieści lub dramatu ; albo też przeciwnie, jako 
skondensowanie romansu, dramatu lub’ cha­
rakteru, w jeden rys, jedną scenę lub gest. 
h owy zbiór 24 nowelek, które Prćvost wy­
dał obecnie pod tytułem „Le P asreleve“, da 
się również podporządkować pod wymienione 
powyżej typy. Znajdujemy tam jako pierwszą 
małą historyjkę a la George Sand, nawpół 
idyliczną, nawpół prowincjonalną, która ca­
łemu tomowi nadaje ty tu ł: „Viefllir“ i „Sui- 
cide supreme" to znów dwie waryacye na 
ten sam temat, dwie silne parabole o kre­
ciej robocie jaką ciągła myśl o śmierci wy­
konywa w duszy ludzkiej; „TAbandonne" i 
„1’ Inquiet“, to dwie nowelki, które nazwać 
by można kw intesencją zazdrości, „Georges" 
i „lapetite Yęaezuelienae", to dwie wzrusza­
jące miniaturki dziecinne; „Filie de lettres", 
to melancholijny obraz talenm  stłumionego 
i spaczonego ironia i szyderstwem otoczenia; 
„Psyetm , to mistyczna historya powracają­
cej na świat duszy zmarłej, coś w rodzaju 
Maupassanta „ITorla“. Te i inne jeszcze no­
welki odznaczają się prostotą, naturalnością 
i wdziękiem i potwierdzają opinię, która Prś- 
vosta zalicza nietylko do najpłodniejszych 
ale i najzdolniejszych autorów nowoczesnej 
Francyi.

Puk.
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Z Poznania.
(Odezwa ks. arcybiskupa Stablewskiego w spra­
wia wzniesienia pomnika ks. kardynałowi Le- 
doehowskiemu. — Nabytki komisyi kolonizacyj- 
uej i jej napór na majątki polskie w pasie gra­

nicznym).

Ks. arcybiskup Stablewski wydał do 
duchowieństwa i wiernych archidyecezyi 
gniezniejskiej i poznańskiej odezwę wzywa­
jącą ich do utrwalenia pamięci ś. p. kardy­
nała Ledochowskiego przez wzniesienie od­
powiedniego pomnika w katedrze poznańskiej, 
oraz tablicy pamiątkowej nad jego sercem 
w kaplicy Matki Boskiej Częstochowskiej 
w katedrze gnz znieńskiej.

Według ogłoszonego właśnie urzędo­
wego memoryału komisyi kolonizacyjnej za 
rok 1901, kupiła komisya w ciągu szesnasto­
letniego istnienia (od roku 1886 do 1902) 
164.498 hektarów ziemi, czyli przeszło 657.000 
morgów. Z tego przypada na W. Ks. Poznań­
skie 113 917 hektarów, na Prusy zachodnie 
50.575, czyli przeszło o połowę mniej.

Na 28 powiatów obwodu regenayi po­
znańskiej ma komisya posiadłości aż w 24 
powiatach, najwięcej we wrzesińskim (6.125 
hektarów), dalej obornickim (5.182 hekta­
rów), średzkim (4.188 hektarów), jarociń­
skim i odolanowskim po 4.132 hektarów), 
najmniej w grodziskim (24 hektarów).

Ze szczególną zawziętością rzuciła się 
komisya na obwód regencyi bydgoskiej i na­
była w nim, mimo, że on składa się tylko 
z 13 powiatów, znacznie Więcej ziemi niż w 
poznańskim, bo ogółem 59.467 hektarów. — 
Starała się mianowicie oskrzydlić w nim takie 
miasta jak Gniezno, Mogilno, Znin i W ągro­
wiec. W miastach takich, otoczonych nie- 
przerwanem pasmem niemieckich kolonii, 
których mieszkańcy mają obowiązek kupowa­
nia tylko u Niemców, albo w potworzonych 
przez komisyę spółkach konsumcyjnych i do­
mach towarowych, — musi polskość zwolna 
ekonomicznie zmarnieć. Zaznaczyć tu jeszcze 
należy, że starała się również o większe na­
bytki w powiatach specyalnie granicznych 
w obu obwodach regencyjnych, jak miano­
wicie w powiatach: odolanowskim, kękińskim. 
jarocińskim, pleszewskim, wrzesińskim, ino­
wrocławskim, strzelińsJrim i Witkowskim.

Korespondencya z Jarocina w K urye■ 
rse Posnańskint przedstawia w ten sposób 
napór germanizacyjny w pasie granicznym 
między Poznańskiem a Królestwem, to jest 
w tym pasie, na którego zgermanizowanie 
wytężyła pizedewszystkiem swoje siły komi­
sya kolonizacyjna.

Idąc od krajów wschodnio - pruskich 
Mazurów w dół, ku południowi aż po Szląsk, 
napotykamy na tej długiej linii mnóstwo 
szczerb i wyłomów, jakie w majątkach pol-
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(Z francuskiego, H. Grevillo).

IV.
(Ciąg dalszy).

— Czy jestem może niedyskretna? — 
spytał harmonijny i głęboki głos młodej 
dziewczyny. — Przyszło mi to w tej cnwili 
i pomyślałam sobie, że może| jutro kwiaty 
nie będą tak piękDe.... Może nie powinna 
byłam wracać ?

— Byłaby to wielka szkoda! — rzekł 
książę, nie przestając zachwycać się skromnym 
wdziękiem jej ruchów.

— Zkąd to otrzymałeś? — spytała 
księżna poważniejszym tonem, aby zrówno­
ważyć nadto pochopną uprzejmość swego 
męża.

— Od nas, mateczko.... Wyobraź so­
bie, że stary Iwan przysłał mi to przez po­
słańca.... Ogołocił całą cieplarnię.... wybra­
wszy co piękniejsze kwiaty dla mamy, wy­
słał mi resztę....

— Z powodu jakiego święta ? — spy­
tała księżna na pół pieszczotliwym a na pół 
ciekawym tonem.

Aniuta zbliżyła się, usunęła się na ko­
lana przed matką chrzestną i podniosła rę- 
ee pełne kwiatów; ruchem nacechowanym 
powolnym i majestatycznym wdziękiem, skła­
dała jej w dani wonne brzemię.

— Na cześć moich lat siedmnastu — 
rzekła, — Gdybyś pozwoliła mateczko, że­
bym ci je ofiarowała, zyskałyhy w moich 
oczach.

Mimowolnie zachwycony książę pochy­
lił się nad kwiatami, wybrał jeden i wpiął

skich poczyniła komisya kolonizacyjna, a 
spustoszenia te są nie mniej bolesne, jak 
te, które po roku 1886 powstały naokół Ja­
nowca, Gniezna, Bogowa i w innych. Mamy 
na rozległej przestrzeni cały legion zdoby­
czy komisyi kolonizacyjnej. Korespondent 
wymieniwszy te majątki,') które przeszły tu­
taj w ręce komisyi kolonizacyjnej, tak dalej 
pisze :

„Żałobny to regestr, a jego tło przed­
stawia się w tern ciemniejszych konturach 
ze względu, że w bezpośredniem sąsiedztwie 
tego łańcucha szczerb i wyłomów, na obsza­
rze całych mil kwadratowych, albo już sie­
dzą koloniści w zwartych kompleksach, albo 
też w niedalekiej przyszłości kompleksy ta­
kie tamże się utworzą. Gniezno, położone w 
pobliżu granicy, otacza już wieniec kolonij 
daleko i szeroko, a naokół Mogilna dzieło 
podobne jest niestety w rozwoju. Z faktu, źe 
komisya Kolonizacyjna usiłuje obsadzić ży­
wiołem niemieckim głównie pas graniczny i 
powiaty sąsiednie, można snuć wnioski ró­
żne. Dla nas jest tutaj najważniejszą w oczy 
bijąca prawda, że mamy być odcięci od sty­
czności z Królestwem, abyśmy, ujęci w kle­
szcze ze wszech stron : w graniczne, a obok 
tego w szląskie, brandeburskie i pomorskie, 
tern prędzej jako odrębne ciało narodowe 
skonali. Należy dodać, że wykaz powyższy 
sięga tylko do 1898 roku i nie obejmuje 
przeto ubytków z lat 1898—1902, z czego 
wynika, że straty w ziemi są w tej chwili 
jeszcze większe.

„Na obszarze między Jarocinem a Pro­
sną, to jest od Jarocina wprost na wschód, 
żywioł napływowy zapuścił również dość głę­
bokie korzenie. Obok kolonistów nowszych, 
mieszkają tutaj w kilku osadach koloniści sta­
rej daty, sprowadzeni na polskie łany z głębi 
Niemiec, głównie z Hesyi i Szwabii przez 
Fryderyka II  i F r. W ilhelma II, a więc przed 
przeszło stu laty. Wówczas znaczne, zastępy 
Hesów i Szwabów osiadły także na Kuja­
wach, w Mogilnickiem, na Krajnie, pod Gniez­
nem, Witkowem, nad Notecią i t. d.

„Oi, jakkolwiek wyrośli na gruncie pol­
skim, nie przyjęli ani obyczajów, ani mowy 
tubylczej ludności, lecz pozostali w sercu 
Wielkopolski żywiołem obcym. Dobroczynny 
wpływ otoczenia polskiego złagodził je ­
dnakże wrodzone im zachłanne instynkta. 
Inaczej atoli jest z osadnikami niemie­
ckiej narodowości przybyłymi za dni na­
szych- Z początku są zwykle skromni, lecz 
zwolna wciska się w ich szeregi duch haka- 
tystyczny, a zauważyć to można zwłaszcza 
w osadach większych, gdzie siedzą gromadą 
i czują się na siłach“.

w dziurkę od guzika, patrząc na słodką twa­
rzyczkę, obecnie rozjaśnioną, bo piękna ma­
teczka uśmiechać się raczyła.

Kilka lnianych włosów zaplątało się w 
listki wrzosu;. Włodzio poważnie zabrał się 
do rozplątywania. Żona patrzyła z przymru- 
żonemi oczami, gdy się oddawał temu za­
jęciu.... Już się nie uśmiechała.

— Och! przepraszam  — zawołała
nagle Aniuta, zobaczywszy co się stało — 
nie warto się tak m ęczyć!

Buchem żywym zsypała swoje brzemię 
na kolana księżnej, wzięła gałązkę wrzosu z 
rąk zadziwionego Włodzimierza, urwała z 
niej kilka włosów, które się przyczepiły, rzu­
ciła ją  na ziemię i wybierając inną, pię­
kniejszą, delikatnie trzymając ją  w palcach 
podała księciu; wszystko to odbyło się tak 
szybko, że""książę nie rniał czasu się zasta­
nowić.

Wrdzięk skromny, wrodzony a pełen 
godności towarzyszył wszystkim tym ruchom; 
księżna oparła się w fotelu, doznawając także 
wrażenia, że całe zachowanie młodej dzie­
wczyny było bez zarzutu, pełne' taktu i go­
dności.

— WolSem tamtą! — szepnął tym­
czasem Włodzio.

—- Niepoprawny! — mówiły oezy i 
palec księżnej, wzniesiony do góry.

Spuścił głowę, czując, że miała słu­
szność.

— Mateczko, przyjmujesz? powiedz! — 
nalegała młoda dziewczyna, ciągle klęcząc.— 
Baczysz przyjąć te kwiaty? Włożę je do 'wo­
dy tutaj; ten duży wazon wystarczy; pozwo­
lisz? Nie jest jeszcze zapóźno, a skończę 
prędko.

— Zadzwoń i każ przynieść wody — 
odrzekła Dary a.

Książę pow stał; coś mu popsuło jego 
przyjemność i niecheiał jej więcej: kwiaty 
nawet straciły po części w jego oczach swoją 
świeżość, a młoda dziewczyna, zajęta ukła­
daniem ich w chińskim wazonie, nie wy­
glądała już wcale jak istota z bajki. Powstał 
więc, przeciągnął się, jak może przeciągnąć

Z komisy, dia niemieckiej 
tarffy cłowej.

(Telegram).
B erlin, 2 października. Na wczoraj- 

szem posiedzeniu komisyi dla taryfy cłowej 
przybyli ministrowie: hr. Posadowsky, Bicht- 
hofen, Thielmann oraz wielu zastępców państw 
związkowych. Podczas dalszego ciągu obrad 
nad §. 1 ustawy taryfowej wniósł Spalin nową 
redakcję ustępu drugiego, domagając się, aby 
oprócz przyjętych już w piefeszem  czytaniu 
najniższych pozycyj dla czterech rodzajów 
zboża, umieszczono jeszcze pozycje dla wielu 
innych gatunków. Nadto przedłożono jeszcze 
kilka innych wniosków, ale je odrzucono po 
dłuższej dyskusyi. Natomiast utrzymano w 
mocy uchwały powzięte w pierwszem czyta­
niu, co do najniższego cła na zboże. W nio­
sek- p. Spahna przyjęto. Socjaliści zapropono­
wali włączenie do paragrafu 1 a) następu­
jących postanowień: Bada związkowa obowią­
zana jest znieść cła na przywożone z za­
granicy towary i pozwolić na ich import bez 
cła, jeżeli towary tego samego gatunku sprze­
dawane są za granicą przez niemieckie syn­
dykaty, towarzystwa handlowe, trusty i kar­
tele taniej, aniżeli w obrębie niemieckiego 
obszaru cłowego. — Wydane w tej mierze 
zarządzenia mają być natychmiast przedło­
żone parlamentowi, a ponieważ ten nie jest 
zebrany, zaraz na najbliższej sesyi. Zarzą­
dzenia te mają być cofnięte, gdyby parlament 
na nie się nie zgodził. — Ten wniosek so- 
cyalistów odrzucono.

Następnie uchwalono paragrafy 1 do 7 
w brzmieniu, przyjętem w pierwszem czy­
taniu.

Komisya uchwaliła utrzymać w mocy 
powziętą pierwej decyzyę co do cła od bydła.

Z prasy rossyjskiej.

Prasa rossyjska omawia obszernie o- 
statni zjazd syoński w Mińsku.

Petersburski Swiet dochodzi do wnio­
sku, że żydzi myślą nie o przesiedleniu się 
do Jerozolimy, lecz o stworzeniu Jerozolimy 
wszędzie, gdzie są. Więc powiada: „Jeżeli 
taki jest cel syonizmu, to zjawisko to nale­
ży zaliczyć do rzędu szkodliwych i antipań- 
s tw o w y c h ^ l

Ubolewając, że zjazd nie znalazł prze­
szkód, Swiet dodaje; „Zjazd syonistów za­
siada jawnie w mieście, Mińsku, i święci 
tryumf, święci wzrost antipaństwowej orga- 
nizacyi i gotów jest zawołać: vae victis! 
A zwyciężonymi będą rossyjsey prawosła­
wni chrześeianie“.

się człowiek bardzo dobrze wychowany, bę­
dąc w kółku rodzinnem.

— Dziesiąta — rzekł. — Idę do klubu.
— Nie wracajże bardzo późno — rze­

kła żona prowadząc za nim oczami.
Ostatecznie, wolała żeby odszedł.
— Jeszcze nie idę — odrzekł wj cho­

dząc z pokoju.
Wrócił za chwilę z malutkiem pudełe­

czkiem w ręku.
— Dziewczynko — rzekł do Aniuty, 

która ostatnim rzutem oka obejmowała bu­
kiet ładnie ułożony — mam tutaj klejnocik 
dziecinny, który należał do mojej siostry : 
oddano mi go po jej śmierci... Czy się nie 
boisz nosić klejnotów po umarłych?

— Będę nosić mamy klejnoty — od­
rzekła poważnie ta, którą dziewczynką na­
zwał —■ mama nie miała ich wieie, ale ja 
je lubię... Wielki zaszczyt dla mnie...

Zanim wyciągnęła rękę po pudełeczko 
trzymane przez księcia, Dary a odpięła gruby 
łańcuch złoty ze swojej ręki i włożyła go 
Aniueie.

— Jest to łańcuch galernika — rze­
kła — biorę ciebie w niewolę w dzień two­
ich lat siedmnastu Ty wiesz, że do mnie 
należysz, Aniuta? - -  dodała księżna z ma­
łym, nieznacznym błyskiem niepokoju w głębi 
błękitnych oczu.

— Lubię mpją niewolę — odrzekła 
szybko młoda dziewczyna całując dłoń wspa­
niałomyślną.

Potem uprzejmie zwróciła się do księ­
cia, stojącego ze swojem pudełeczkiem, z ini- 
ną dość rzadką, ttzeba przyznać ; spryt Aniuty, 
w połączeniu z dobrocią serca poddawał jej, 
że wypadało poprosić teraz o ten upominek, 
pierwszy z ofiarowanych, ale rodzaj zagad­
kowego przymusu księżnej powstrzymywał ją 
od najmniejszej aluzyi w tej materyi.

— No, przybywam jak widzę ostatoi — 
rzekł Włodzimierz z zadziwiającym swoim 
dobrym humorem — ale przecież moja kolej 
nadeszła. Oto jest ta drobnostka panno Freyo.

— Freya? — zapytały razem usta i
oczy.

Szczególną uwagę zwrócił na siebie ar­
tykuł Russk. Wied.-. Autor artykułu, poró- 
wnywając program syonistów, namiętne o- 
racye mówców wiecowych, szumne obietnice 
i nadzieje wpajane w masy, z nagą rzeczy­
wistością dochodzi do wniosku, że wyniki 
praktyczne całego ruchu są mniej, niż skro­
mne, a cel zasadniczy syonizmu — stworze­
nie prawno-państwowego „schroniska" w Pa­
lestynie — traci coraz więcej widoków ja­
kiegokolwiek bądź powodzenia.

I  nie dziw. Wzięta krytycznie idea syo­
nizmu stanowi jedno wielkie nieporozumie­
nie, począwszy od jej punktu wyjścia — emi­
gracji, a kończąc na celu ostatecznym — 
organizaeyi państwowej. Zespolonego narodu 
żydowskiego nie ma, są natomiast żydzi ros- 
syjscy, polscy, niemieccy, rumuńscy, dla któ­
rych łączność z danym krajem jest realniej­
szą od wymarzonej jedności rozstrzelonego 
żydowstwa. Tymczasem dla istnienia pań­
stwa niezbędna jest kulturalna jedność wię­
kszości jego części składowych, ta właśnie 
jedność, której brakuje tym zleciałym ze 
wszystkich końców świata narodowościom, 
obcym jedna drugiej i gotowym zawsze do 
zrobienia niespodzianki w postaci wieży Babel.

Idea syonizmu — pisze autor — jest 
prostem odrodzeniem teoryi sztucznego pań­
stwa.

Ale państwa sztucznie stworzyć nie mo­
żna, bo jest ono określone formą historycz­
ną zbiorowego życia na danern terytoryum, 
nie zaś formą świadomości ludzi, rozrzuco­
nych po całym świecie.

Polityczna sankeya mocarstw może być 
ostatecznym, ale nie pierwszym aktem w 
tworzeniu się państwa, jak to chcą syoniśei, 
wywracając w tym względzie do góry noga­
mi całą historyę organizowanych zbiorowisk 
ludzkich".

Krytykując następnie wybór pustej i 
bezwodnej Palestyny, jako terytoryum przy­
szłego państwa, nad którą coraz liczniejsze 
głosy w prasie i na kongresach zaczynają 
przekładać Arabię, wyspę Cypr lub Argen­
tynę, przechodź* autor do wysazania, że o- 
gromna większość żydów zachowuje się o- 
bojętnie względem syonizmu. Dla ortodoksów 
żydowskich syonizm ma zbyt świecki chara­
kter, więc od niego s tron ią ; inteligencja zaś 
tylko w drobnej części przyjęła nową naukę, 
reszta jej pozostała również obojętną, lub 
nawet wręcz przeciwną. To też zdobycze syo­
nizmu osłabły w ostatnich czasach. Nawet 
naj prawo wierniejsi syoniśei spostrzegli, że 
do stworzenia państwa droga za daleka, a 
dogmat przywrócenia politycznej niezawisło­
ści narodu żydowskiego w Palestynie dawno 
stracił kredyt wśród zdrowo myślących u- 
mysłów. Pomiędzy samymi syonistami utwo­
rzyły się już przeróżne frakeye, a rozprzęże­
nie rośnie z rokiem każdym. „Syonizm — 
konkluduje autor — był głosem burżuazyi 
zachodnio-europejskiej, równouprawnionej i 
bogatej, ale głęboko obrażonej wybrysami
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— To ze skandynawskiej mitologii — 
wytłómaczyła księżna uśmiechając się mi- 
mowoli.

— A ch ! tak, w iem ! Ale potwory nie 
wezmą mnie nigdy do niewoli, ty nie po­
zwolisz na to mateczko? — odrzekła z żar­
tobliwym uśmiechem bardzo rzadkim u niej.— 
Obdarzyłaś mnie złotem z nad Benu — do­
dała ukazując bransoletkę — do ciebie na­
leżę teraz, jak przedtem, tak na zawsze.

Księżna zadowolona skinęła głową.
— Pokaż, czem mój mąż ciebie obda­

rzył — rzekła.
Aniuta otworzyła pudełeczko; na bia­

łym atłasie spoczywał klejnocik rzeczywiście 
stosowny dla młodej dziewczyny: malutkie 
serduszko wysadzane turkusami.

— Bardzo ładniutkie — orzekła Darya 
uprzejmie. Będziesz je  nosić na czarnej a- 
ksamitce. A teraz dałaś nam co miałaś dać, 
my tobie również i jesteśmy skwitowan' 
Idź spać.

Aniuta uśmiechnęła się składając głę­
boki ukłon dworski.

— Skwitowana w obec was obojga? 
Och! nigdy! to niemożebne! — zawołała. — 
Dobranoc!

Zniknęła bez hałasu, tak samo jak 
przyszła.

— Stanowczo, jest zachwycająca! —  
rzekł Włodzio, obciągając mundur.

— Tak, rzecz wiadoma — odrzekła 
księżna z niejakim humorem — ale, jeżeli 
fhcesz, żeby się zrobiła nieznośna, powtarzaj 
jej to bez ustanku.

— Masz słuszność — odparł książę z 
dobrocią.

W przedpokój i, przed wyjściem z do­
mu, gdy miał włożyć płaszcz, zobaczył je­
den włosek owinięty na guziku swego 
gwarlyjskiego munduru Odmotał go, zwinął 
na palcu i chciał rzucić na ziemię, ale ła- 
twiejby mu przyszło pozbyć się promienia 
księżyca.

Kamerdyner czekał z płaszczem.
— Zabierz mi to! — rzekł książę znie­

cierpliwiony. — To włos panienki... Pc^być 
się tego nie można 1
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antisem ityzrnu; wzięła sobie ona za cel dać 
schronienie, prawa i chleb wielomilionowej 
masie nędzy żydowskiej, zogniskowanej w 
Rumunii i Rossy i. Dla tej ostatniej syonism 
miałby znaczenie jedynie jako reforma eko­
nomiczna, masy jednak zrozumiały instyn­
ktownie, że chleba w Pale stynie nie znajdą 
i cały swój ruch emigracyjny skierowały za 
ocean.

„Syonizm ze szczególną siłą przekonał, 
że rozwiązanie tak zwanej! kwesty? żydow­
skiej może jedynie nastąpić na gruncie i w 
obrębie tego państwa, gdzie żydom mieszkać 
sądzono".

i ] F o ® i i j ® i § s « i B i i ! e m
Z Sofii piszą do Polit. Corresp., że sil­

ne postanowienie rządu rossyjskiego unikania 
wszystkiego, coby mogło nadać uroczysto­
ściom jubileuszowym w Bułgaryi charakter 
m anifestacji politycznej, ściśle było prze­
strzegane. Na uroczystość przybyło stosun­
kowo mało generałów rosyjskich, a z wybi­
tnych osobistości cywilnych jedynie tylko 
lir. Ignatisw, który jednak trzymał się zu­
pełnie na uboczu. Dalej należy zaznaczyć tę 
rezerwę, jaką zachował przedstawiciel cara 
w. ks. Mikołaj Mikołajewicz, w swych od­
powiedziach na rozliczne przemówienia. Od­
powiedzi te. były krótkie i ograniczały się 
ściśle na słowach podziękowania. Dalszym 
objawem wskazującym, iż w Petersburgu nie 
życzono sobie wcale, aby udział urzędowej 
Rossyi w uroczystościach jubileuszowych 
mógł dać powód do jakichbądź niewłaści­
wych uwag lub interpretaeyj, jest to, iż w. 
książę pomimo gorącego zaproszenia nie wstą­
pił do Sofii, a natomiast w program jego 
podróży wchodzi wizyta w pałacu soltań- 
skim w Konstantynopolu. Cała zresztą uro­
czystość miała cechę ściśle wojskową, po­
mimo udziału w niej wszystkich ministrów 
bułgarskich.

Szejnowa. 2 października. Na zakoń­
czenie manewrów odbyła się wczoraj pod 
Szejnową w obecności w. księcia Mikołaja 
Mikołajewicza, księcia Ferdynanda i gene­
rałów rossyjskieb, parada wojskowa, w któ­
rej wzięło udział 85/;00 żołnierzy różnej 
broni. Była to największa ze wszystkich do­
tychczasowych rewii w Bułgaryi. Po rewii 
odbyło się śniadanie galowe. Ks. Ferdynand 
wzniósł pierwszy toast; wspomniawszy o peł­
nych chwały dniach wojny prowadzonej dla 
wyswobodzenia Bułgaryi, o dzielności i po­
święceniu rossyjskieb i bułgarskich żołnie­
rzy, wychylił kielich na cześć cara i wiel­
kiego księcia. Wielki książę Mikołaj w od­
powiedzi podniósł znakomite zalety armii 
bułgarskiej i p ił w imienia cara na pomyśl­
ność bułgarskiego wojska. Bułgarski miai-

Kamerdyner położył płaszcz i spełnił 
co mu rozkazano.

— Jeszcze jeden, jaśnie oświecony pa­
wie — rzekł.

  Złóż je  więc razem!
— Gdzie, proszę księcia?
— Gdzie chcesz! w ogień, do dyabła! 

Już niema?
— Sądzę, że n ie ! — odrzekł służący 

po dokładnych oględzinach.
— To te kwiaty ją  tak rozburzyły — 

dodał książę zniecierpliwiony.
— Wiem, jaśnie oświecony panie. Iwan 

sam chciał przyjechać, ale nie śmiał...
— Ach! a więc na drugi raz trzeba, 

żeby sam przyjechał. Zrobi mu to przyje­
mność, a panience także. Daj mi mój płaszcz.

Książę był ubóstwiany przez wszyst­
kich, którzy się do niego zt lizali. Włoży­
wszy długi płaszcz i białą czapkę na głowę, 
był tak słuszny, piękny i zgrabny, że serce 
vvier/iego sługi zabiło z radości i dumy, że 
służy u takiego pana.

Otwarto bramę; noc wiosenna była ja ­
sna. ciepła, z niebem za.sianem gwiazdami; 
mały, niski powozik otwarty siał zaprzężony 
w rasowego konia. Książę wsiadł i rzucił 
krótki rozkaz:

— Do klubu !
Koń pomknął, j a t  strzała po drewoia- 

»ym bruku długiej, pustej ulicy nad rzeką. 
Newa błyszczała matowo, jak woda, na któ­
rej cienka powłoka lodu ma wkrótce popę­
kać. Było trochę smutno po tej stronie, a na­
wet ponuro... Nagle, Włodzimierzowi przy­
szły na myśl włosy Aniuty. Nie, nigdy je­
szcze nie podobnego nie zwróciło jego u- 
wagi, ani barwa, ani gatunek, a przedewszy- 
stkiem jedwabistośó tych nitek srebrzy­
stych...

— Co za porównanie! — pomyślał. — 
Włosy baronowej wyglądałyby przy tych, 
Jak konopie ! A te, to len najprzedniejszy ! 
hie, nie ma najmniejszego porównania!

Powozik zatrzymał się przed bramą 
klubu.

(Ciąg dalszy aastąpi)-

, ster wojny Paprikow wzniósł z kolei toast 1 
i na cześć rossyjskiej armii, poczera wielki 
j książę powtórnie toastował na pomyślność 

księcia, następcy tronu i armii bułgarskiej. 
Książę Ferdynand i wielki książę Mikołaj 
odjechali do Burgas a rossyjski minister 
wojny Kuropatkin do .Plewny.

K R O N I K A

Lwów, 2 października.

— Z c. k. kolei państw ow ych. Pan
Minister kolei żelaznych przeniósł ze względów 
służbowych adjunkta maszyn Aleksandra Hilli- 
elia z  dyrekcji y .7 Krakowie do okręgu dyrekcji 
lwowskiej.

— Z  c. i k  arm ii. „Dziennik rozporzą­
dzeń wojskowych" ogłasza: Rezerwowy lekarz 
pułkowy I Masy 14 p. drag. dr. Karol Maticka 
przeniesiony do stanu prezeneyjnego 7 p. p. obr. 
kraj. Pozwolono złożyć szarżę oficerską rezerwo­
wemu podporucznikowi 16 p. p. obr. kraj. Pio­
trowi Cfottelo vv'i. Zamianowany powiatowym sie­
rżantem obr. kraj. dotychczasowy prowizoryczny 
sierżant powiatowy obr. kraj. Kasper Easzoeha 
z 85 p. p. cbr. kraj. Zastępcą lekarza-asystenta 
zamianowany jednoroczny ochotnik 16 p. p. obr. 
kraj. dr. Mitryan Te-mpka dla szpitala garnizo­
nowego w Krakowie.

Przeniesieni zostali lekarze pułkowi 1 kl.: 
dr. Leon Blinder z 29 do 34 p. p. obr. kraj., 
dr. Samuel Nesclńing z 16 do 15 p. p. obr. 
kraj., dr. Natan Grauer z 35 do 23 p. p. obr. 
kraj., dr. Albert Oberlander z 21 p. p. obr. kraj. 
do 5 p. uł. obr. kraj,, dr. Józef Kos z 3 p. uł. 
obr. kraj. do 17 p. p. obr. kraj.; dalej lekarze 
pułkowi II klasy : dr. Michał Wiktor z 19 do 
35 p. p. obr. kraj., dr. Stanisław Chrust z 3 
p. p. obr. kraj. do 3 p. uł. obr. kraj., dr. Jó­
zef Krysakowski z 1 do 22 p. p. obr. kr a j , 
dr. Kazimierz Gerus z 19 p. p. obr. kraj. do 1 
p. uł. obr. kraj., dr. Stanisław Sikorski z 16 
do 36 p. p. obr. kraj. i ar. Henryk Kloyzy z 
16 do 83 p. p. obr. kraj.

— U roczystość inau g u racy i roku szkol­
nego w Uniwersytecie lwowskim odbędzie się d. 
11 b. m. o godzinie 10 rano. Poprzedzi nabo­
żeństwo w -kościele św. Mikołaja o godzinie 9, 
na którem będzie śpiewał obór akademicki.

Podczas inauguracji wygłosi prof. Wit­
kowski odczyt p. t.: „Antygona" Sofoklesa i 
Scheileya „Rodzina Oe-nci".

— Z U niw ersy tetu . Skład senatu aka­
demickiego Uniwersytetu Jagiellońskiego na rok 
szkolny 1802/3 jest następujący: rektor ks. prof. 
dr. Tadeusz Gromnicki; prorektor prof. dr. 
Edward Janczewski; dziekani wydziałów : teolo­
gicznego ks. prof. Franciszek Gabryl, prawni­
czego radca Dworu prof. Fryderyk Zoll, lekar­
skiego prof. dr. Oio Bujwid, filozoficznego prof. 
dr. Morawski. Prodziekani: ks. prof. dr. Wła­
dysław Knapiński, prof. dr. Franciszek Ksawery 
Fierrez, prof, dr. Leon Waehkola i prof. Wil­
helm Greizenach. Delegaci wydziałów: ks. prof. 
dr. Trznadel, prof. dr. Franciszek Kasparek i 
prof. dr. Emil Godlewski. Sekretarz prof. dr. 
Leon Cyfrowiez.

— W acław  K arczew ski (Maryan Ja- 
sieńczyk) autor „Leny", obecny bibliotekarz w 
Rapperswylu, bawi w naszem mieście w prze- 
jeździe z Królestwa.

— W ybór U3upełniaj'ąsy jednego człon­
ka Rady powiatowej w Stryju z grupy wię­
kszych posiadłości rozpisało Prezydyum Na­
miestnictwa na dzień 30 października b. r.

Wybór ten. odbędzia się w mieście powia- 
towern o godzinie i w lokalnościacli, wskaza­
nych w kartach legitymacyjnych, które doręczy 
wyborcom c. k. Starostwo.

— M ianow anie. Przełożeństwo zboru 
izraelickiego w Tarnopolu zamianowało na dal­
szy trzechletni okres funkcyjny, t. j. na czas od 
roku szkolnego 1902/3 do 19Ó4/5 swoim komi­
sarzem do komisji egzaminacyjnej dla nauczy­
cieli. szkół ludowych pospolitych w Tarnopolu 
dr. Jonasza, Mantla, adwokata krajowego, a egza­
minatorem dr. Samuela Arona Taubelesa, tym­
czasowego nauczyciela religii mojżeszowej w 
szkołach średnich w Tarnopolu.

Profesor Akademii weterynaryjnej we Lwo­
wie mag. Stanisław Królikowski mianowany zo­
stał docentem dla wykładu weterynaryi w Aka­
demii rolniczej w Dublanach.

— Ze sfe r ap tek a rsk ich . Nadzwyczajne 
walne zgromadzenia obu gremiów aptekarskich 
w kroju naszym odbędą się w dniu 11 b. ni. 
w Krakowie i we Lwowie. Na porządku dzien­
nym : 1. Sprawozdanie z konferencji odbytej 15 
lipca b. r. w Namiestnictwie. 2. Żądania współ­
pracowników.

- - Z e b ra n ie  koleżeńskie lekarzy wete­
rynaryjnych odbędzie się dnia 11 b m. w sali 
bocznej restauracji Orłowskiego w pasażu Mi- 
kolascha o godzinie 7 wieczorem.

— Z K asyna m iejskiego. W sobotnim 
raucie połączonym z przedstawieniem scenicznem 
i koncertem, wezmą udział pierwszorzędne siły 
artystyczne. Program szczegółowy w kancelaryi 
Kasyna.

— M orderstw o w pociągu. Z Baku 
telegrafują: Między stacjami Lsangaozały i Du- 
waunaja na linii kolei zakaukazkiej dwóch po­
dróżnych I klasy zamordowało podczas jazdy 
kontrolera i konduktora. Mordercy zbiegli w góry, 
zostawiwszy pakunki w wagonie.

— T ea tr ludow y. To w. miłośników sceny 
zorganizowało stały teatr ludowy. Prezesem zo­
stał p. Bolesiawiez, ieźyserem jeden z utalento­
wanych artystów sceny lwowskiej, zaś admini­
strację powierzono p. Tadeuszowi Pilarskiemu.

Zaangażowano na stałe następujące siły: 
z pań : Borkowską, Bukowską, Czajkowską, Ja- 
roszównę (z teatru miejsk.), Linkowską, Orska 
(Gofibel), Popiel, Rozkoszową, Sławińską i Ze­
ro wica; panowie: Cholewiez (z teatru ludowego 
w Krakowie), WL Czajkowski, Dulębiowski, Jó­
zefowicz. Koszaliński, Kwiatkowski, Basiński, 
Martynowicz, Preisner (z teatru w Lodzi), Roz­
kosz, Rozłucki, Sarnowski (z teatru krakow.) i 
Solecki.

Ponieważ zakres działania teatru ludowego 
wymaga stosownego doboru sztuk, przeto posta­
nowiono grywać dzieła przedewszystkiem pol­
skich autorów, a mianowicie : Korzeniowskiego, 
Anczyca, Zapolskiej, Aorahamowioza, Bałuckie­
go, Przybylskiego, Wołowskiego, Bolesławicza, 
Greybnera, Rakowskiego, Domnika, Fnedberga, 
Neumanowej, Kwaśniewskiego i t. p.

Sezon rozpocznie się w  pierw szych dniach 
października. Przedstawienia, odbywać się będą 
w  sali Towarzystwa pedagogicznego każdej so­
boty, a w niedzielę i święta po dwa przedsta­
wienia.

Oprócz tego teatr ludowy grywać będzie 
regularnie dwa razy w tygodniu w większych 
miastach prowincjonalnych, jako też ma zamiar 
urządzać specjalne przedstawienia dla dzieci i 
młodzieży szkolnej, dla których obmyślano osobny 
repertoar.

— Z K asyna urzędniczego. Doroczne 
walne zgromadzanie członków Kasyna urzędni­
czego odbędzie się dnia 19 b. m. o godzinie 5 
po południu we własnym lokalu przy ul. Tea­
tralnej 8 , I piętro.

— Z m arli w ostatnich dniach: we Lwo­
wie, Anna z W iąezkiewiezów Oygaiiczuk, w 25 
roku życia.

W Ujhely (na Węgrzech), Teresa z Wój­
cickich Wiedeoiowa, wdowa po budowniczym 
Karolu Wiedeniu, w 69 roku życia.

— W yścigi krakowskiego klubu mło­
dzieży cyklistów odbyły się w niedzielę po po­
łudniu na szosie mogilskiej. Biegów było 6. 
W pierwszym biegu (10 kim.) o mistrzowstwo 
krakowskiego klubu młodzieży cyklistów stanął 
pierwszy u mety p. Kazimierz Lewicki ze Lwo- 
we, przebywszy przestrzeń w 22 m. 192/5 s. — 
W drugim biegu nowicjuszów pierwssy przybył 
p. Bisztyga z Krakowa. — W trzecim biegu 
zwyciężył pan Nuzikowski z Tarnowa. — 
W czwartym biegu o mistrzowstwo Galicyi zdo­
był p. Lewicki ze Lwowa, przebywszy w 20 m. 
17 s. przestrzeń 10 kim. — W piątym biegu 
(tandemów) pierwsi przybyli do mety pp. An- 
gelus i Weiss. . W siódmym biegu „pożegnal­
nym" po raz trzeci zwyciężył p. Lewicki.

— Sam obójstw o. We wtorek po połu­
dniu odebrał sobie w Krakowie życie, powie­
siwszy się na jeduem z drzew rosnących na 
tamtejszym cmentarzu, 45-letni konduktor kolei 
państwowych Stanisław Weiss. Przyczyną samo­
bójstwa miały być niesnasM rodzinne.

— Surow ica przeciw  szkarla tyn ie .
Na kongresie niemieckich lekarzy w Karlsbadzie 
przedstawił dr. Moser z Wiednia nową surowicę 
przeciw szkarlatynie. Wykazywał też, źe w 80 
wypadkach zastosowanie tej surowicy w szpitala 
okazało sio skntecznem. Rząd austryackł wyasy­
gnował 10 000 K. na pierwsze koszta wyrobu 
surowicy. Zostanie ona rozesłaną de wszystkich 
szpitali krajowych, celem przedsięwzięcia dal­
szych doświadczeń.

— O strasznej trag ed y i jaka rozegra­
ła się w tych dniach na rzece Cisie, donoszą 
z Budapesztu. Jan Karvaly przed kilku jeszcze 
laty należał do najbogatszych mieszkańców Bacs- 
Martonos. WT skutek jednak złych spekulacji 
naraz utracił wszystko, tak, iż nawet rzeczy je­
go i meble uległy subhastacyi. Pewnego dnia 
Karyaly popakował pozostałe jeszcze rzeczy i 
wraz z żoną i czworgiem, dzieci, wsiadł do ło­
dzi, ażeby się przeprawić na drugi brzeg Cisy 
i tam udać się do swych krewnych. Kiedy je­
dnak łódź znalazła sie na środka rzeki, Kar- 
valy podłożył pod spód łodzi wiosło i przewró­
cił ją dnem do góry. W falach już objął ra-

j mionami żonę i dzieci i tak zginęli pod wodą. 
Świadkowie strasznej sceny pospieszyli nieszczę­
śliwym z pomocą, było już jednak zapóźno.
Z wody wyciągnięto już tylko sześcioro mar­
twych zwłok.

— W szechśw iatow y k o n k u rs  zeserów .
W Lipsku odbędzie się w czerwcu 1903 roku 
wszechświatowy konkurs zecerów. Oryginał do 
złożenia na szybkość napisany będzie w języku 
francuskim. Będą też oryginały pisane i we 
wszystkich językach europejskich do konkursu 
na prawidłowość przy składaniu, w zachowaniu 
ortografii. Nagrody wypłacane będą w gotówce.

— Ś w iatow y ko n g res  przeciwgruźliczy 
ma się odbyć podczas zamierzonej wystawy po­
wszechnej w St. Louis w r. 1904.

— B yka dającego m leko opisuje i ry­
sunek jego przedstawia S. NejsztuLo w czaso­
piśmie Wiertnik obssezestwiennoj wetierynarii. 
Byk ten, rasy kałinuekiej, 5-letni, przywieziony 
na targ petersburski z Orenburga razem ze sta­
dem bydła rasy czerkaskiej, przez cały czas 
trwania dalekiej swej podróży dawał środnio po 
butelce mleka dziennie. Zwierze przeznaczone 
początkowo na rzeź zostało dzięki staraniom 
petersburskich lekarzy weterynaryjnych nabyte 
przez cesarski zarząd ogrodów Domu narodo­
wego i ogrodu zoologicznego, w celu, aby je 
następnie poddać zbadaniu na wszeehrossyjskim 
zjoździe weterynaryjnym, który ma sio odbyć w 
roku przyszłym w Petersburgu. Wymię znaj­
duje sio tuż przed workiem mosznowym, jest 
nie wielkie i opatrzone czterema obwisłymi jak 
u krowy strzykami.

— M anew ry niem ieckie. W ostatnich 
dniach odbyły się w okolicy Frankfurtu wielkie 
manewry artyleryi, przyczem strzelano ostrymi 
nabojami. F rm ikf. Ztg. donosi, że próby te 
kosztowały 2 1/» miliona marek, które w zna­
czniejszej części pokryła firma Kruppa.

— P ożar obserw atoryum . Z Tyflisn 
donoszą: W tych dniach około godziny 3 w nocy 
wybuchł pożar w domu tutejszego obserwato­
ryum fizycznego. Ogień ukazał się w7 skrzydle, 
w którem mieściły się przyrządy miernicze i 
z ogromną szybkością ogarnął wkrótce cały bu­
dynek. Ogień zniszczył lub uszkodził mnóstwo 
cennych aparatów i instrumentów. Z budynku 
pozostały tylko gołe ściany, pożar trwał 8 go­
dzin. Wszelki ratunek był bezskuteczny. Straty 
wynoszą przeszło 15.000 rubli.

Przyczyna pożaru nie została wyjaśnioną. 
Podobno ogień powstał skutkiem podpalenia, a 
przyczyną zbrodni — ciemnota ludu, który z 
zabobonną trwogą odnosił się do czynności ob­
serwatoryum i przypisywał im łączność z „nie­
czystą siłą". W pracach badaczy w obserwato­
ryum lud dopatrywał się przyczyny licznych 
tegorocznych klęsk atmosferycznych.

— A ustryacka, w y p raw a w  góry  Hi- 
m alaja, która wyruszyła przed kilku miesiąca­
mi, wraca do Europy. Głównego celu swego, 
dotarcia do jednego ze szczytów olbrzymiego 
tego pasma gór, nie dopięła, a to z powodu 
stale niesprzyjającego stanu powietrza. Punkt 
najwyższy do którego doszła, wznosił sio nad 
powierzchnią morza na 6100 stóp. Stwierdziła 
jednakże, o czem dotychczas powątpiewano, że 
można przebywać w tej wysokości przez czas 
dłuższy bez szkody dla zdrowia. Kierownik wy­
prawy dr. Wessely opisuje z zachwytem lodowce 
tamtejsze jako cuda przyrody. Jedynie dr. pfannl 
słabszej będąc konstytucji, nie wytrzymał na 
wysokości 6000 m., dostał zapalenia płuc, wsku­
tek czego trzeba było go znieść kilka tysięcy 
metrów niżej, gdzie rychło odzyskał zdrowie. 
Członkowie ekspedycji przez kilka tygodni obo­
zowali na śniegu, spali na nim i żywili się wy­
łącznie konserwami.

— K rw aw a a w an tu ra  w  sądzie. Z Som-
pełisa donoszą pod dniem 25 z. m.: W dniu 
wczorajszym podczas posiedzenia tutejszego sądu 
gminnego znany złoczyńca Józef Hade, przeciw 
któremu za rozmaite zbrodnie toczy się śledztwo, 
wtargnął do sali sądowej, wyłamał drzwi i ciężko 
poranił tutejszego mieszkańca. Szumią Bibrow- 
skiego, oraz poturbował członków tegoż sadu, 
gdy ci stanęli w obronie poszkodowanego. Sala 
sądowa i sala narad, oraz ściany i piece były 
obficie zbryzgane krwią. Śledztwo w toku.

— Zam ach na posła. Z Brukseli tele­
grafują; Przed mieszkaniem Merykalnego posła 
Cartona de Wiart eksplodowała wczoraj bomba, 
nie zrządziła jednak większej szkody. Jako po­
dejrzanego o zamach aresztowała polieya nieja­
kiego Yandermeulena.

R ezu lta ty  w y p raw y  S verd rupa.
Przewodniczący angielskiego Tow. geograficzne­
go p. Clement Markham, wystosował °do prze­
wodniczącego takiegoż Towarzystwa w Chnr- 
st,anii usmo, w wtórem oświadcza, że wyprawa 
bverdrupa jest najpomyślniejsza z przedsięwzię­
tych od czasów Franklina. Wyprawa trwała 372 
dni., w których Sverdrup i Johanami przebyli
0000 mil ang., w tem 1500 mil nowoodkry- 
tyeh ziem. Srerdrup prześcignął Hayesa, Halla, 
Groby a i Baldwina.

— M iasto m ilionerów . W Bazylei zna­
lazł się tamtejszy urząd podatkowy w tem arey- 
miłem położeniu, że w roku ubiegłym nie mniej
1 nie więcej jak 173 „podatników" zgłosiło do 
opodatkowania swe majątki więcej niż po mi­
lionie franków wynoszące. Ze względu na ilość 
mieszkańców Bazylei trzeba przypuścić, że co 
500 osób napotyka się na ulicach miasta zde­
klarowanego milionera, nie liezae oczywiście tycli 
skromnych, którzy wstydzili się przyznać do 
swego mhionka wobec urzędu nodatkowego O < 
bo i w Bazylei miliony lubią żyć w ukryciu...; 
pizynajmniej przed inspektorem podatkowym!

— J.atuow anie weszło w modę w Ame- 
pyorn, gdzie słynie pod tym względem niejaki 
Sutheiland Davis, mistrz w utrwalaniu na ra­
mionach i nóżkach pięknych Amerykanek postaci 
ptaków, motyli i kwiatów, artystycznie wykona- 
nych. Figaro zapewnia, że moda ta ma widoki 
rozpowszechnienia się w Paryżu.

„G-azeta Lwowska" z dai» 3. października 1902.
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Kronika prowincjonalna.

— Przemyśl. (Pożar). Na folwarku w 
Michnowie, własności p. Mieczysława Paszku- 
dzkiego, wybuchł onegdaj pożar, który zniszczył 
sześć budynków gospodarczych wraz z tegoro­
czną krescencyą. Szkoda wynosi około 300.000 
koron i była ubezpieczoną. Pożar spowodowały 
dzieci, które koło jednej szopy dla zabawy roz­
nieciły ognisko.

— Sambor. ( Umysłowo chory). W tych 
dniach przytrzymano tutaj na jednej z ulic nie­
znanego z nazwiska umysłowo chorego mężczy­
znę, ubranego tylko w koszulę. Przytrzymany 
podał, że pochodzi z Czerniowiec, z zawodu jest 
młynarzem i ma troje dzieci, z których najstar­
sza córka liczy lat 15.

— Gródek.' (Pożar). W gmienie Mał- 
kowicach, tutejszego powiatu, wybuchł w tych 
dniach pożar, który zniszczył cztery zagrody 
włościańskie wraz z tegorocznymi zapasami zbo­
ża i paszy. Szkoda wynosi ogółem 5420 koron 
i była tylko ubezpieczoną na 2200 koron. Po­
wodem pożaru było nieostrożne obchodzenie się 
z ogniem.

— Kossów. (Zabity przez drzewo). 
W lesie dworskim ks. Kazimierza Lubomirskie­
go na połoninie „Łostun“ ad Żabie zabiło one­
gdaj wyrwane przez orkan drzewo zajętego tam 
wyrębem drzewa 56 letniego włościanina z Doł- 
hopola Stefana Matyjaszczuka, ojca 4 nieletnich 
dzieci.

(Pożar). W gminie Monastersku obok Kos- 
sowa wybuchł onegdaj pożar, którego pastwą 
padło 11 domów, przeważnie żydowskich, war­
tości ogólnej 15.480 koron. Przyczyna pożaru 
niewiadoma.

— Dźwinogród. (Pożar). W dniu 23 
września b. r. o godzinie 1 po południu wybuch 
u nas groźny pożar, który zniszczył dziesięć 
obejść gospodarskich. Jedynie dzięki staranne­
mu ratunkowi nie padła pastwą ognia, przy 
silnym wichrze, cała osada. Szkoda wynosi 
24.181 koron. Z 10 pogorzelców, było 
9 ubezpieczonych w Towarzystwie „Dniestr11 
w wysokości 11.748 koron. Pożar wznieciły małe 
dzieci.

— Drohobycz. (Morderstwo). Dnia 26
b. m. o godz. 6 wieczór powracał portyer sali­
narny Franciszek Szarnagel do domu ulicą Stryj- 
ską. Nagle przed realnością Izaka Hersza Tauba 
napadł go z tyłu czeladnik rzeźnicki 22-letni 
Wojtek i pchnął go stalką rzeźniczą do' ostrze­
nia nożów trzy razy pod łopatkę. Napadnięty 
uciekł przed dalszym atakiem do budki Weissa, 
wołając: „Wojtek mnie zakłuł, zabił, ratujcie 
mnie a jego łapcie!?“ Ciężko rannemu pospie­
szono natychmiast z ratunkiem. Po chwili stra­
cił jednak przytomność, a odwieziony do szpi­
tala, w godzinę wyzionął ducha. Morderstwo to 
jest aktem zemsty Wojtka, który 2 dni przed­
tem oskarżony przez syna i żonę ś. p. Szarnagla 
o obrazę czci, zasądzony został na 3-tygodniowy 
areszt.

ira i Iracft-arMycie.
Henryk Melcer, który bawi od kilku 

dni w mieście naszem, złożył na ręce dyrektora 
Pawlikowskiego 2-aktową operę swoją „Marya". 
Libretto osnute na tle znanego poematu Mal­
czewskiego. Opera ta wystawioną zostanie pra­
wdopodobnie w nadchodzącym sezonie".

P. Melcer zabawi w mieście naszem całą
zimę.

Jan Strauss kapelmistrz nadwornej mu­
zyki balowej wraz z swą słynną orkiestrą wie­
deńską składającą się ze czterdziestu osób za­
wita niebawem do Lwowa i wystąpi dnia 15 
października w sali Domu narodnego. Agencyi 
Tow. muzycznego udało się pozyskać następcę 
„króla walców“ i jego ansambl na jeden tylko 
koncert, donosimy więc, że zamówienia na bi­
lety o cenach stosunkowo niezbyt podwyższo­
nych, przyjmuje od dnia dzisiejszego księgarnia 
pp. Grubryuowicza i Schmidta. Orkiestra nad­
worna pod kierownictwem swego niezrównanego 
dyrygienta przybędzie do Lwowa dnia 14 paź­
dziernika — skąd wyrusza napowrót na szereg 
koncertów za granicę.

Teatr ludowy rozpoczyna z dniem 5
b. m. szereg przedstawień w sali Towarzystwa 
pedagogicznego, przy ul. Zimorowicza 17. Wie­
czorem odegraną zostanie „Matka Polka“, sztuka 
w 4 aktach przez Maryę — po południu 
„Królowa przedmieścia", wodewil ze śpiewami 
i tańcami Krumłowskiego. W roli modelki wy­
stąpi p. Kamila Jaroszówna.

Program sobotniego koncertu Filhar­
monii lwowskiej. Wezmą w nim udział p. Mira 
Heller, która wystąpi po raz drugi i ostatni. 
Obok niej koncertuje znakomity śpiewak Sam- 
marco, który został uproszony przez dyrekcyę i 
jeszcze do niedzieli pozostaje we Lwowie. Pro­

gram koncertu jest następujący: I . 'l .  Beethoven: 
Uwertura do opery „Leonom11. 2. Leoncarallo: 
Arya z opery „Zaza11. 3. I. de Gaza: Arya z 
opery „Messalina11 odśpiewa Mira Heller. II.
1. Grieg: „Norweskie tańce". 2. Denza: „Si 
vous l’aviez compris?" odśpiewa M. Heller. 3. 
Eossini: Arya z opery „Cyrulik sewilski11 od­
śpiewa z tow. orkiestry M. Sammarco. III. 1. 
Mozart: Duet z opery „Don Juan" odśpiewają 
z tow. orkiestry Mira Heller i M. Sammarco.

R ep erto a r te a t iu  m ie jsk ie®  w s Lwowie.
Dziś we czwartek (wznowienie) „Trzy życze­

nia1, operetka w 3 aktach K. Ziehrera, pierwszy 
gościnny występ Heleny Schuppównej

W piątek po raz pierwszy „Kładka11, 
komedya w 3 aktach F. Gresac i Fr. de Croisset, 
tłómaczył Z. Sarnecki. Główne role odtworzą 
panie: Bednarzewska, Solska, Borzęcka (debiut), 
pp.: Chmieliński, Kuncewicz, Feldman i inni.

W sobotę po raz piąty „Świat na opak11, 
fantastyczno - burleskowa operetka w 5 odsło­
nach Krenna i Lindaua, z muzyką K. Kapellera.

W niedzielę o godzinie pół do 4 po po­
łudniu ,,Kominiarze1*^ komedya w 4 aktach Fr. 
Domnika.

W niedzielę o godzinie 7 wieczorem (wzno­
wienie) „Wesoła dwójka", operetka w 3 aktach 
Ziehrera. Drugi gościnny występ Heleny Schup­
pównej .

Z  I is T o y  s ą d o w e j .

(Echo morderstwa na Walce.)
Lwów, 2 października.

Przed tutejszym trybunałem orzekają­
cym toczyła się dziś przed południem roz­
prawa karna przeciw 32-letniej Maryi z U r­
banów S t a d n i c k i e j ,  służącej, o zbrodnię 
oszustwa i oszczerstwa.

Akt oskarżenia zarzucał podsądnej, że 
słuchana najpierw jako świadek, a następnie 
jako współobwiniona w sprawie głośnego swe­
go czasu morderstwa, dokopanego w nocy z 
9 na 10 stycznia b. r. we Lwowie na Wul 
ce, na osobie stolarza Zygmunta Ostrowskie­
go, złożyła rozmyślnie fałszywe zeznania, w 
skutek czego wiele osób zupełnie niewinnych 
przez dłuższy czas pozostawało w więzieniu 
śledezem pod zarzutem zamordowania Ostrow­
skiego. Prócz tego —- według dalszej treści 
aktu oskarżenia — popełniła Stadnicka zbro­
dnię oszczerstwa przez fałszywe oskarżenie 
ułana Dmytra Ferenza o zbrodnię zgwałce­
nia popełnionego rzekomo krytycznej nocy 
na jej osobie.

Rozprawie przewodniczył radca^-sądu 
krajowego p . P h i l i p p ,  oskarżenie wnosił 
zastępca prokuratora Państwa p. S w i e r -  
c z y ń s k i ,  bronił oskarżoną dr G a b e l .

Obwiniona przesłuchana na dzisiejszej 
rozprawie z uśmiechem na ustach przedsta­
wiła wypadki krytycznej nocy w sposób ba­
łamutny. W ogóle przysłuchując się jej ze­
znaniom, można było odnieść wrażenie, że 
ma się do czynienia z osobą, nie zupełnie 
umysłowo zdrową.

Po przesłuchaniu świadków, zabrał głos 
obrońca dr. Gabel i postawił wniosek o zba­
danie stanu umysłowego podsądnej przez 
psychiatrów sądowych.

Trybunał po krótkiej naradzie przy­
chylił się do tego wniosku obrony, poczem 
przewodniczący trybunału radca Philipp od­
roczył rozprawę.

(Losowanie sędziów przysięgłych).

Na V. tegoroczną kadencyę sądów przy­
sięgłych rozpoczynającą się dnia 20 b. m. 
zostali wylosowani jako przysięgli główni:

Pp.: Smutny Jan, urzędnik Towarzystwa 
kred. ziemskiego; Jakubowski Kazimierz St., 
nakładca książek ; Zieliński Zygmunt, buchal­
ter Banku clla przemj: Zagórski Albin, inży­
nier; Biernacki Konstanty, właściciel real­
ności; Hawranek Gustaw, właśc. handlu p a ­
pieru; Pelleck Teodor, emerytowany kapitan; 
Seredyński Hipolit, oficjalista prywatny; 
Hirsch Ludwig, właśc. realności; Śladowski 
Leszek, właśc. drogueryi; Rastawiecki Jan, 
notaryusz; Blumenfeld Henryk, właściciel 
realności i aptekarz; Back Hermann, wła­
ściciel realności; Hess Stanisław Wacław, 
wł. realn. i piekarz; Bałtarowicz Jan, wła­
ściciel realności; Zadurowiez Zygmunt, ku­
piec; Wiesenberg Maks, wł. realn. i han­
dlarz drzewem; Szyjkowski Władysław, wł. 
d rukarn i; Parnas Maksymilian, właśc. dóbr; 
Gollob Zygmunt, właśc. drukarni ; Niewia­
domski Jan, właśc. realności; Eppler Jan, 
dzierżawca dóbr; Samuely Benjamin, eskont 
w eksli; Humiecki Michał, dzierżawca; Dą­
browski Zygmunt, właśc. dóbr;  Krajewski 
Adam, współpracownik Dziennika Polskiego; 
Madejski Jan, właśc. dóbr;  Hauser Adam, 
właścicial realności; Hodoli Ludwig, sekre­
tarz Tow. browarów; Arciszewski Albin Kola, 
właśc. realności; Chołoniewski Stanisław, bu­
downiczy; Bachmann Gustaw, dzierżawca

dóbr; Grzybowski Aleksander Edward, w ła­
ściciel realności; Winckler Maksymilian, w ła­
ściciel realności i kupiec; Podgórski Zdzisław 
Jan, właśc. realności; Wygrzywalski Jan, 
sekretarz Towarzystwa krakowskiego ubez­
pieczeń.

Jaku przysięgli zastępcy:
Pp.: Kruszyński Ignacy, właściciel real­

ności ; Kozłowski Władysław, wł. realności 
i emer. nadinżynier kolei; Zborowicz Wła­
dysław, kupiec; Grolle Jan, urzędnik Banku 
dla handlu i przem ysłu; Podhorodecki Włu- 
dzimierz, wł. realności; Merwat Wacław, 
właśc. realności; Landesberger Szymon, wł. 
realn.; Marcinkowski Władysław, rewident 
rachunkowy Wydziału krajowego; Birkenma- 
jer Juliusz Konrad, zarządca drukarni.

608P0DAISTM I HANDEL
Ministerstwo kolei żelaznych — jak

donoszą dzienniki — zawiadomiło zarządy 
tych kolei prywatnych w Austryi, które za­
mierzają rozpisać dostawę potrzebnych im 
materyałów na kilka lat naprzód, iż dobrze 
zrobiłyby, gdyby zwróciły uwagę firm, ubie­
gających się o te dostawy, na tę. okoliczność, 
iź w razie upaństwowienia tych kolei, wolno 
Ministerstwu rozwiązać wszystkie kontrakty 
o tego rodzaju dostawy. Z tego wnoszą, że 
akcya upaństwowienia kolei prywatnych 
wchodzi istotnie na porządek dzienny.

Z c. k. kolei państwowych. Nieba­
wem ukończoną zostanie budowa i oddane 
zostaną do użytku dwia nowe linie kolei lo­
kalnych, a mianowicie w obrębie dyrekcyi 
tryesteńskiej linia Gorycya (Gorz) — Hai- 
denschaft, oraz w obrębie dyrekcyi pilzeń- 
skiej w Czechach linia Karlsbad-Merkelsgrtinn. 
Z chwilą otwarcia tych linij obejmować bę­
dzie cała sieć dróg żelaznych,, administro­
wana przez Państwo 11.916'991 kilometrów 
linii kolejowych.

Sanocka fabryka maszyn. Waine zgro­
madzenie akcyonaryuszów sanockiej fabryki 
maszyn odbędzie się 4 października. W spra­
wozdaniu, jakie Dyrekcya przedłoży, wyka- 
zanem jest, że zysk za rok sprawozdawczy 
od 1 lipca 1901 do 3(1-czerwca 1903L wyrosi 
wprawdzie 147.084 kor. 98 hal., dyrekcya 
proponuje jednak odpisanie tego zysku na 
stratę zeszłoroczną 127.755 kor. 28 hal., a 
resztę 19.329 kor. 65 hal. przenieść na ra ­
chunek roku przyszłego. Dywidenda więc ża­
dna wypłaconą nie będzie.

Wiedeń, 2 października. (Tel.) Przy 
wczorajszem ciągnieniu losów Rudolfa padła 
główna wygrana 20.000 koron na s. 2909 
nr. 34.

B udapeszt, 2 października. (Tel.) Przy 
(jagnieniu losów regulacyi Cisy padła głó­
wna wygrana 180.000 koron na seryę 1484 
nr. 90.

Konstantynopol, 2 października. Przy 
.piągnieniu losów tureckich padła główna wy­
grana 300.000 franków na nr. 394.971.

(z) Wykaz dochodów z przewozu na 
c. k. austryaekich kolejach państwowych, oraz 
na kolejach prywatnych, zarządzanych przez 
Państwo, tudzież z żeglugi na jeziorze Bodeń- 
skiern, za miesiąc sierpień 1902 r., w porówna­
niu z cHbhodami z sierpnia r. 1901:"

I. Kcleje państwowe w całej A ustry i:
23,133.600 koron, więcej o 371.608 koron.

II. Wiedeńska kolej m iejska: 489.700 
koron, więcej o 19.555 koron.

III. Koleje prywatne w Galicyi i na Buko­
winie:

1. Borki Wielkie-Grzymałów: 8.800 ko­
ron, mniej o 1.939 koron;

2. Bukowińskie koleje lokalne: 179.200 
koron, więcej o 5.034 koron;

3. Nowe bukowińskie koleje lokalne: 
97.000 koron, więcej o 188 koron;

4. Chahowka-Żakopane: 44.000 koron, 
więcej o 3.651 koron;

5. Pelajyn-Kołomyja-Stefanówka: 50.300 
koron, więcej o 2.525 koron;

6. Dolina-Wygoda : 11.100 koron, więcej 
o 464 koron;

7. Kołomyjskie koleje lokalne; 9.400 
koron, mniej o 10.129 koron;

8. Kraków-Kocmyrzów, 7.400 koron, 
mniej o 1.254 koron;

9. Lwów-Bełżec - (Tomaszów): 50.500 
korun, więcej o 8.360 koron;

10. Lwów - (Kleparów) - Janów : 8.600 
koron, więcej o 1097 koron;

11. Łupków - Cisną: 7.000 koron, więcej 
o 24 koron;

12. Wschodnio-galicyjskie koleje lokalne: 
82.300 koron, więcej o 1.340 koron;

13. P iła-Jaw orzno: 4.100 koron; wię­
cej o 985 koron.

14. Trzebinia-Skaw ce: 22.000 koron, 
mniej o 5.528 koron.

Razem wszystkie koleje prywatne w 
całej Austryi, w zarządzie Państwa prowadzo­
n e : 1,745.600 K., mniej o 19.7-59 K.

IV. Żegluga na jeziorze Bodeńskiem: ko­
ron 40.700, mniej o 2.228 koron;

Ogółem całe dochody w lipcu b. r.
24,409.600 koron więcej o 369.176 koron niż 
w tym samym miesiącu r. z.

Aźio przy opłatach cłowych, uiszcza­
nych w srebrze, wynosi w miesiącu paździer­
niku b. r. 191/* prc.

Wieaeń, 2 października. (Kursa giełdy 
wiedeńskiej). Losy : a) procentowe : Austrya- 
ckie zakładu krajowego z oblig. pr. z roku 
1880 3-prc, 264*—, ń u str. zakł. kr. z obi. 
pr. z r. 1889 3-pre. 262-75, Tow. żegl. na 
Dunaju 100 zł. m. k. 4-prc. — , Uregul. 
Dunaju z 1870 r. 100 zł. 5-prc. 286'—, Węg. 
Banku hip. po 100 zł. 4-prc. 254-25, Poty­
czka serb. prem. po 100 fr. 2-prc. 88-75, 
Tureckie oblig.prem. kolej po 400 fr. 113-— ,
b) bezprocentowe: Budapeszteńskie (Basilica) 
5 zł. 19-25, Zakł. kred. dla h. i p. po 100 
zł. 430-—, Clary 40 zł. m. k  207-—.Poży­
czka m. Insbruku 20 zł. 89-—. Losy m. Kra­
kowa 20 zł. 78-25, Pożyczka m. Lubiany 20 
zł. 7 7 - - ,  Ofen 40 zł. 1 9 6 -- ,  Palffy 40 zł. 
m. k. 188-—, Ozerw. krzyża austr. tow. 10 zł. 
54‘75, Czerw, krzyża węg. tow. 5 zł. 27-25, 
Losy fund. Arcyksięcia Rudolfa 10 zł. — , 
Salma 40 zł. m. k. 24-5-—, Pożyczka Salz­
burga 20 zł. 81---, Pożyczka St. Genois 
49 zł. m. k. 260-—, Losy komunalne m 
Wiednia z 1874 r. 426-25."

Wiedeń, 2 października. Cukier (spokoj­
nie) 18"05 do —■— . Smrytus 39-60 do —•— 
(mdły). Nafta niezmieniona.

Wiedeń, 1 października. Targ zbożowy. 
(Kursa w koronach i pc 50 Mg.). Pszenica 
na jesień 7-12 do 7-13 Pszenica na wiosnę 
7 34 do 7‘35. _ Pszenica na maj-czerwiec 
—■— do— ■—. Żyto na wiosnę 6 64 do 6-65. 
Zyto na maj - czerwiec — -— do — -— . 
Żyto na jesień 6"4S do 6-49. Kukuru- 
dza na m aj-czerw iec —•— do —■— . Ku- 
kurudza na lipiec-sierpień — ■— do — ■— . Ku­
kurudza na sierpień-wrzesień — •— d o — -— . 
Kukurudza na wrzesień-paźdz. 6 04 do 6 05. 
Owies na wiosnę 6-22 do 6 23. Owies na 
maj-czerwiec — ■— d o  . Owies na je­
sień 5'95 do 5'97. Rzepak na sierpień - 
wrzesień —•— do — ■— . Rzepak na wrzesień- 
październik —•— do — -—. Rzepak na sty­
czeń-luty —■— do —•—. Olej rzepakowy 
— ■■_ do .

Usposobienie : owies słabo, reszta do­
brze. -— Pogoda piękna.

Budapeszt, 1 października. Targ zbożowy. 
(Kursa w koronach i po T>0 Mg.). Pszenica 
na czerwiec —•— do —• —. Pszenica na pa­
ździernik 6 94 do 6*95. Pszenica na kwie­
cień 7*15 do 7-16. Żyto na kwiecień 6-29 
do 6-30 Żyto na maj — — do — . Żyto 
na październik 6’17 do 619.  Owies na kwie­
cień 5-90 do 5-91. Owies na paźd. 5 61 do 5'63. 
Kukurudza na maj 5-52 do 5-53. Kukurudza 
na lipiec — •— do —• —. Kukurudza na sier­
pień ' d o  . Kukurudza na wrze­
sień — ■— do —• —, Rzepak na sierpień 11 85 
do 11"95.

Oferty: na pszenicę mierne. — Checj 
kupna ograniczona. — Usposobiene: spokoj­
na. — Pogoda : pada deszcz.

Berlin, 2 października. Banknoty au- 
stryackie 85'40, Spirytus 42-10.

Frankfurt, 2 października. Austryaekie 
Kredyty 2'5-50, Koleje państwowe 153-50, 
Alpiny 185*90, Disconto — , Laura —■—, 
Montany — .

Paryż, 2 października. Trzyprocentowa 
renta 99'82. Mąka 28-80.

Giełda towarowa. Cukier surowy loco 
Aussig 18-— do 1810, loco Ołomuniec 16-60 
do 16-70, luco Berno-Wiedeń 16 70 do 16-80 
na paźdz.-grudz. loco Aussig 18 40 do 18-50’ 
Cukier w kostkach: prim a  88‘75 do 89-— . 
secunda 88"25 do 88'ó0. Spirytus kontyn­
gentowany: loco W iedeń 39 80 do 40-20, 
Nafta kaukazka: transito Tryest 6' — do
6-50, galicyjska przeźroczysta 36-— do 36-50. 
(Ceny tc kokonach).

Targ zbożowy.

Lwów, 2 października. W aluta koronowa, 
Cena za 50 kg. loco Lwów. Pszenica gotowa
7-— do 715, pszenica nowa 6'75 do 
6-85, żyto^ gotowe 5 75 do 6"—, żyto na 
termina 5.50 do 5"75, owies obroczny gotowy 
5‘50 do 6-—, owies obroczny na termina 5'25 
do 5-75, jęczmień pastewny 5-— do 5'25, 

i jęczmień browarniczy 5-50 do 5 75, rze-



5
W  9'25 do 10-25, M anka —•— do 
U ■*-. groch pastewny 5-50 do 6' —, groch
j  gotowania 7-— do 8‘50, wyka 4'50 

— . gjSdiMf* U fiane — "—  d:

do . 
do

{JS; - -
bib -

bebik 4 50 do 4 80, hreozka
j. , kuknrudttt nowa 51— do 5-5C. V ukn-

stara 6 80 do 6 80 chmiel a? 56 kilo
t-,, do -— , koniczyna czerwona 42 — do
’ > kos. urzfsa harfa 60*— do 80 —, sroni-
zyaa szwelskalgf-1 •— d o — ’— . tymol-Sf.d8 — 

do - '

t Snjrrtuft loco za 50 litr. gotowy w e k  
1,? Tarnopol 16-50 do 16-75, za 50 litr. pa-

Tarnoi d o  ,w&* --raopo l aa termin 
*>iuity — .— do akskontyngentowy

r&0 do P 75
Usposobienie: niezmienne.

j. ^sprawozdanie tygodniow e Izby han- 
°^ ej i przemysłowej o cenach zboża i 

yr°duktów we Lwowie od 17 września do 23--tów we Lwowie od 17 września do 23 
“̂ śn ia  b. r., bez opłaty akcyzowej. (Wa- 

uta koronowa). Pszenica stara 7-10 do 7-20,
-■— do"—.—, żyto stare 5 -9 5 d o 6 -15, 

°We -—■ —. a0 — , jęczmień browarny 5-40, 
r ° 5'65, pastewny 5-— do 5*25, owies 5’50 do 
^ °5, breczka —■— do — ■— , kuknrudza zeszło- 
°czna 6-60, do 6-80, kukurudza nowa 5.15 

; ° 5-50, proso —■— do —•—, groch do go- 
jf fania 7-50 do 8‘50, groch pastewny 5-40 do 
^‘90 soczewica — do — , tasola — - 
?? —’— , bobik stary — ■— do — , bo-

nowy 4-50 do 4-80, wyka stara — ■— 
0 — — , wyka nowa 5 40 do 5 90, koni- 

czerwona nowa 45’— do 48-—, koni- 
jy&a biała nowa 55-— do 80-—, koniczyna 

^wedzka do — , tymotka 18-— do
I anyż rossyjski—-— do— -—, anyż płaski 

U"~~ do —-— , kminek — •— do — •—, rzepak 
'-tary —.— (j0 —.— ; rzepak zimowy nowy 
n 9 ĉ ° 9-85, Inianka —■— do —•—,
jasienie lnianne 11'— do l'l-25, nasienie 

°uopiie 8-15 do 8-50, chmiel 90 — 
86 — ; p.owy — "— do — "—, łój 40’ — 

°. '— , nafta zwykła 15"— do 16"—, natta
jo n o w a  17- -- do 19- — , wosk ziemny - - - - -  

0 "—'— , wszystko za 50 kilogramów, płótno 
~~~. do —■— .skóry surowe —"— do —"—, 
pirytus 10.000 litr-; ro&entowy, kontyngente- 
'^ny, bez podatku konsumcyjnego 36 35 do

0 1 1

Przeważna część dzienników wiedeń­
skich wypowiada zapatrywanie, iż w dniach 
hąjoliższyeh można się spodziewać ukońeze- 
pIa rokowań ugodowych pomiędzy oboma 
Rządami. Niema już takich przeszkód, któ- 
teby mogły stanąć na drodze ostatecznemu 
Przeprowadzeniu dzieła ugody.

Przed kilku tygodniami komisya, s.kła- 
(rą.i&ea się z członków pruskiego ministerstwa 
°światy i prowincyonalnych władz szkolnych 

Górnym Szląsku, odbywała rewizye w 
^ielu szkołach górnoszląskich. Wkrótce ta 
®atna komisya rewidować będzie szkoły w 
^ch powiatach z ludnością przeważnie pol- 
® k  które pominięto przy pierwszej rewizyi. 
hodzi mianowicie o stwierdzenie rezultatów 

A języku niemieckim i w nauce religii.

w okręgu Modeny i Djewdjela. W edług jego 
inforinacyi nie było to powstanie miejscowej 
ludności lecz tylko najście zbrojnych band 
bułgarskich, wystanych przez komitet mace­
doński Sofii. Bandy te napadły trzy wsie tu­
reckie i zmusiły ludność do schionienia się 
w góry. Skoro atoli nadeszło wojsko turecki®, 
bandy cofnęły się na terytoryum bułgarskie.

Prywatno doniesienia mówią o zapa­
dłem w Petersburgu postanowieniu przyspie­
szenia russyfikacyi Finlandyi zapomoeą trzech 
nowych rozporządzeń cesarskich. Senat fia- 
landzki ma być podporządkowany władzy 
generał-gubernatora Pinlandyi. Rada przy­
gotowująca uchwały senatu, ma otrzymywać 
instrukcye od generał-gubernatora. Na ka- 
żdem ważniejszem posiedzeniu ma być obe­
cny generał-gubernator albo też jego dele­
gat. Bez pozwolenia generał-gubernatora iie 
będzie wolno powziąć żadnej uchwały. Po­
wzięte już uchwały może generał-guberna- 
tor unieważnić. Drugie rozporządzenie po­
zwoli gubernatorowi dymisyonować urzędni­
ków bez podawania przyczyn, z wyjątkiem 
mianowanych przez samego cara. Na mocy 
trzeciego, departament sądowy senatu bę­
dzie mógł wedle woli dymisyonować sę­
dziów. Rozporządzenia te mają wejść w życie 
jeszcze w ciągu bieżącego roku, równocze­
śnie z edyktem, który zaprowadzi język ros- 

1 ’ w senacie jako urzędowy.

W tych dniach pojawi się dekret kró­
lewski rozwiązujący Izbę grecką i zarządza­
jący nowe wybory, które odbędą się w osta­
tnich dniach listopada.

Słychać, że generałowie boerscy od­
wiedzą w drugiej połowte b. m. oprócz Ber­
lina, tifkże Drezno, Monachium i Sluttgard. 
Do Drezna przybędą 20 października. Przy­
jęcie generałów przez króla i przez ministrów 
odbędzie się 21 października.

W. Porta zażądała od patryarehy ar­
meńskiego zaprzeczenia doniesieniom gazet 
zagranicznych, jakoby w r. 1886 po stłumie­
niu zaburzeń w Armenii, liczne świątynie 
ehrześciańskie przerobiono na meczety. Pa- 
tryarcha odmówił temu żądaniu.

Mianowany świeżo generał-gnbernato- 
reDł Litwy, ks. Swiatopełk-Mirski, jest sto- 
Mikcwo młodym, liczy bowiem lat 42. Po 
^kończeniu kursu w korpusie paziów i rai- 
kołąjewskiej Akademii sztabu generalnego 
^stąp ił w roku 1875 jako kornet do gwar- 
^yjskiego przybocznego pułku huzarów, a w 
r> 1888 był już pułkownikiem. W roku 1893 
postał wybrany marszałkiem szlachty powia- 
t'1) charkowskiego, w roku 1894 otrzymał sto­
pień generał-majora, a w roku 1895 otrzy­
mał nominacyę na gubernatora penzeriskie- 
go. W ostatnich czasach piastował godność 
Wiceministra spraw wewnętrznych i-dowód- 
(ty oddzielnego korpusu żandarmów jako ge- 
ńerał-porucznik.

Z Petersburga piszą, że ostatnie wy­
padki w Macedonii i nieudolność W. Porty 
przywrócenia i utrzymania w tej prowincyi 
form alnych stosunków, budzą wielkie zanie­
pokojenie w kołach rządowych Nabierają one 
Coraz bardziej przekonam a, iż obecBy stan 
rzeczy w Macedonii jest niedozniesienia i że 
Potrzeba koniecznie coś zrobić, aby położyć 
kres niepewności; z drugiej strony koła te 
świadome są trudności, z jakiemi musi wal­
czyć obecnie W. Porta tak w Macedonii, jak 
W Albanii. Energiczna postawa Bułgaryi 
Usuwa wprawdzie obawę rychłego wybuchu 
powstania w Macedonii, jednakże i rząd tu ­
recki zniewolony będzie starać się-zapomoeą 
reform uśmierzyć panujące wśród ludności 
tamtejszej wrzenie.

Belgradzki urzędowy Dniewnih prostuje 
Wiadomość o rzekomem wybuchu powstania

Z Madrytu odbiera Polit. Coresp. wia­
domość, że rząd hiszpański zamierza utwo­
rzyć na Kubie reprezentacyę dyplomatyczną 
Hiszpanii. Potrzebny na to kredyt ma być 
wstawiony do najbliższego już budżetu.

Z Londynu donoszą: Irlandzkich człon­
ków parlamentu I)ufey’a i Rochehi zasądzono 
za pogróżki przeciw rządowi Da 4 miesiące 
więzienia z robotami przymusowemi.

Wiedeń, 2 października. Wczoraj od­
były się w kaplicy pałacu belwederskiego 
chrzciny nowonarodzonego syna Najdostoj­
niejszego Areyksięcia Franciszka Ferdynan­
da. Ojcem chrzestnym był Najd. Arcyksiążę 
Karol Stefan. Nowonarodzony otrzymał imio­
na Maksymilian Karol.

Wiedeń, 2 października. P. M inister 
hr. Gołuchowski był wczoraj po południu na 
osobnej audyencyi u Nąjj. Pana, a następnie 
w pałacu węgierskiego ministerstwa konfe­
rował z prezesem gabinetu Szellem, poozem 
powtórnie był na posłuchaniu u Najj. Pana.

W iedeń, 2 października. Z powodu 
wielokrotnych zapytam o warunki emigracyi 
i widoki zarobku w Afryce południowej, za­
komunikowało Ministerstwo spraw wewnętrz­
nych podległym władzom, że tak co do uzy­
skania pozwolenia na wylądowanie i dalszą 
podróż w głąb kraju jak i co do złych w i­
doków zarobku nie zaszła w znanych już 
stosunkach żadna zmiana.

Zagrzeb, 2 października. Wczoraj za­
padł wyrok w procesie przeciwko szesnastu 
uczestnikom niedawnych rozruchów ulicznych. 
Czterech uwolniono, innych zasądzono na 
ciężkie -więzienie od jednego miesiąca do 
roku.

Poznań, 2 października. (Tel. pryioj. 
Znoszenie walów fortecznych rozpocznie się 
niebawem. Z Kolonii przybył radca Stiibben 
celem obejrzenia terenów pod budowę i w 
towarzystwie inżynierów zwiedził Chwalisze- 
wo. Dalej badane będą tereny w okolicy 
zniesionych bram berlińskiej i królewskiej.

Posener Tagblatt wychodzi od dziś na­
kładem głównego redaktora <H. Welckera pod 
nadzorem komitetu redakcyjnego. Słychac, 
że dziennik ten nabyli hakatyści.

Berlin, 2 października. Według pry­
watnych doniesień dzienników, zapadła już

stanowcza decyzya, że generałowie boerscy 
przyjadą do Berlina dnia 17 b. fu.

Petersburg, 2 października. {Tel. pry  w.). 
W zbiorze praw ogłoszono, że generał gu­
bernator warszawski otrzymuje prawo zamy­
kania w razie potrzeby wszelkich bibliotek i 
publicznych czytelni w lokalach stowarzy­
szeń w królestwie Popkiem.

Berno, 2go października. Szwajcarska 
Rada związkowa przyjęła jednogłośnie z nie- 
znacznemi tylko poprawkami, uchwaloną 
przez Radę narodową zmianę konstytueyi 
związkowej, według której to zmiany Zwią­
zek wypłacać będzie kantonom subweneye na 
podniesienie stanu szkół elementarnych.

Bruksela, 2 października. Domniema­
ny sprawca zamachu na dom deputowanego 
Cartona W iartiego został przewieziony do 
sądu. Mimo, że sąd zebrał nowe dowody wi­
ny aresztowanego, ten uparcie wypiera się 
wszelkiej winy. W pomieszkaniu jego i w 
kieszeniach ubrania znaleziono proch strzel­
niczy.

Paryż, 2 października. Na wczorajszej 
radzie gabinetowej w pałacu Elizejskim usta­
nowiono termin zwołania Izby deputowa­
nych na 14 października; zarazem uchwalo­
no preliminarz budżetowy, który będzie prze­
dłożony Izbie zaraz na pierwszem posiedze­
niu. Nowy budżet zawiera _ uregulowanie 
przywileju gorzelnianego, zniżenie opłat od 
cukru i podwyższenie podatku tytoniowego 
w departamentach granicznych.

Paryż, 2 października. Prezydent mi­
nistrów dał prefektom Bretanii wskazówkę 
w tym duchu, iżby duchowieństwu stano­
wczo i surowo zakazali uczyć katechizmu w 
narzeczu bretońskiem.

Paryż, 2 października. M atin  potwier­
dza, że rząd ma zamiar zaraz po zebraniu 
się Izby deputowanych przedłożyć nowellę 
do ustawy kongregacyjnej, zaostrzającą kary 
ua te kongregacye, które nie zastosowują się 
do przepisów ustawy.

St. Etienne, 2 października. Komitet 
narodowy wystosował do górników w całej 
Francyi odezwę, w której powiedziano, że 
kongres w Cwnmentry powziął bardzc ważne 
uchwały, że komitet narodowy będzie nie­
ustannie wzywał górników do walki i zobo­
wiązuje ich, aby byli gotowi na każdy wy­
padek tak, by pierwszy sygnał zastał ich 
przygotowanymi.

Komitet Związku robotników górniczych 
całej Francyi wystosował do prezydenta mi­
nistrów Combesa pismo, w którem zwraca 
ponownie uwagę rządu na żądania robotni­
ków, a są niemi: Ośm godzin pracy; czas 
wypoczynku; ustalenie najniższej zaffiąiy. 
W końcu powiedziano w tym memoryale, że 
jeżeli rząd nie przyłoży gorliwie ręki celem 
doprowadzenia do skutku ustawy uwzglę­
dniającej żądania robotników, ci nie będą 
zwlekali i chwycą się środków, jakie uznają 
w danej chwili za odpowiedne.

Chrystyania, 2 października. Geogra­
ficzne Towarzystwo urządziło na cześć po­
dróżnika Sverdrupa i jego towarzyszy uro­
czystość, podczas której prezydent ministrów 
wręczył Sverdrupowi wielki krzyż oraeru 
Olafa. Wieczorem odbył się pochód z pocho­
dniami.

Konstantynopol, 2 października. Wielki 
książę Mikołaj” Mikołajewicz przybędzie tu 
dziś po południu. Minister spraw zagrani­
cznych i inni dygnitarze powitają go na po­
kładzie okrętu. Później odbędzie się w Ildiz 
pałacu uroczyste powitanie. W piątek na cześć 
jego wielka rewia, wojsk i obiad galowy.

Konstantynopol, 2 października. Nad­
zwyczajna misya turecka uda się do Liwa- 
dyi w celu powitania cara. Jak słychać, z 
wielkim księciem Mikołajem Mikołajewiezem 
ma tu przybyć także hr. Ignatiew.

Londyn, 2 października. Podczas zjazdu 
górników do szybu w Pontypool urwała się 
Ima. Ośm osób spadło w przepaść i zabiło 
się na miejscu.

Douai, 2 października. Górnicy z ko­
palni węgla w Aniche uchwalili jednomyśl­
nie rozpocząć strejk

Kapstadt, 2 października. Fouehe, Jou- 
bert i Kreutzinger odjechali drogą na An­
glię do Ameryki i wygłoszą tam szereg od­
czytów.

Nowy Jork, 2 października. Amery­
kański okręt wojenny „Wi „eonsin11 przybył 
do Panamy.

Waszyngton, 2 października. W łaści­
ciele rozmaitych kopalni i prezydent zwią­
zku robotników górniczych przyjęli zapro­
szenie prezydeuta Roosevelta na konfereacyę 
w sprawie strejku.

Charbin, 2 października. (W Mandżu- 
yi). Wojsko rossyjskie ustępuje już z połu­

dniowej Mandżuryi.

lej dymisyę, wMesioną przez szefów buehalte- 
ryi i kontroli. Dalsze postanowienia zawisłe 
są od wyniku śledztwa dyscyplinarnego.

Wiedeń, 2 października. Na wczoraj- 
szem pełnem posiedzeniu Izby giełdowej zło­
żył generalny sekretarz Lick wyczerpujące 
sprawozdanie o dochodzeniach wdrożonych 
przeciwko tym członkom giełdy, którzy za­
łatwiali interesy komisyjne, bądź pośrednio, 
bądź bezpośrednio za defraudanta Jellinka

Większa część członków Izby stała 
na tem stanowisku, że Izba giełdowa w 
tej sprawie nie jest kompetentną, gdyż 
Jellinek nie był członkiem giełdy.

Reprezentant Rządu zbijał to zapatry­
wanie. Po szczegółowej dyskusyi uchwalono 
utworzenie komisyi z 5 członków, która przy 
udziale prezydyum izby ma najspieszniej prze­
dłożyć sprawozdanie i postawić wnioski.

Milionowa defraudacj a w Banku 
dla krajów koronnych.

Wiedeń, 2 października. W skutek za­
rządzenia gubernatora Banku dla krajów ko­
ronnych, wypowiedziano miejsca dyrektoro­
wi ka,sy i zastępcy dyrektora kasy i równo­
cześnie ich ze służby usunięto. Przyjęto da­

Zgon Zoli.

Paryż, 2 października. Do domu Zoli 
przybywa nieustannie wiele osób z kondo- 
lencyą, nadchodzą też liczne telegramy. — 
Alfred Dreyfuss przybył do domu żałoby 
wczoraj przed południem i zabawH pewmn 
czas przy zwłokach, które wystawione są na 
katafalku w pracowni zmarłego powieściopi- 
sarza, przemienionej na kaplicę. Niepotwier- 
dza się wiadomość, jakoby usiłowano zrobić 
z pogrzebu jakąś manifestaeyę narodową. — 
Uroczystość pogrzebowa będzie owszem bar­
dzo skromną.

Pan: Zola ma sią dobrze, stan jej po­
lepsza się, tylko nerwowe osłabienie jeszcze 
nie ustąpiło. — Jeżeli jej zdrowie pozwo­
li, pojedzie w piątek do domu żałoby 
przy ulicy Brukselskiej i weźmie udział w 
pogrzebie.

Paryż, 2 października. Ministrowi oświa­
ty Chaumie, powierzono reprezentowanie rządu 
na pogrzebie Zoli.

Paryż, 2 października Temps donosi, 
że Dogrzeb Zoli odbędzie się dopiero w nie­
dzielę o godzinie 1 z południa, a to z po­
wodu uchwalonego pi zez radę ministeryalną 
udziału w pogrzebie, jakoteż na życzenie 
licznych delegatów z prowincyi i zagra­
nicy. Nad grobem przemówią: Minister oświa­
ty, prezydenci kilku towarzystw literackich, 
prawdopodobnie także członek Akademii, 
Anatol France.

Cholera.

Odesaa, 2 października. W skutek za­
rządzenia burmistrza będzie odiąd ludność 
miasta z urzędu powiadomianą codziennie o 
przebiegu cholery.

Gazeta policyjna ogłasza, że do 29go 
września było 38 wypadków zasłabnięcia, co 
do których miano podejrzenie, że to dżuma. 
Z tego było 13 wyrodków śmiertelnych.

Petersburg, 2 października. Urzędo- 
wnie ogłoszono Koreę jako dotkniętą cho- 
ierą.___________ __________

Linia telefoniczna do Wiednia prze­
rwana pomiędzy Bielskiem a Wiedniem, w 
skutek czego depesz telefonicznych nie otrzy­
maliśmy.

Telegrafowany kurs wiedeński
W iedeń, 2 października 1902. — Zamknie­

cie giełdy (SrJjiĘisp&iWte). Gods. 2 mi*. 30. 
A kcje austry|ćki.ęg'o Zakładu kredyt. 681-50, 
Akeye węgierskiego Zs-kładu kredyt. 723 25 
Akeye Anglcbasku 273-—, Akeye Uttioab&a- 
ku 538-—, Akeye Lfcaderbaak-; 395-60, Akcy? 
BaelrrereM i 455 25, Akc. Boóe»c.redit 933--~.
Akeye galicyist. B a sk i 538-_
Akeye Kolei p u ; , 713 __ śAeye K o ­
lei Południowej 78 75, Akeye Tram w aj A j 
—•— , Akeye T m aw sij B ) —• —, Akeye 
Koki Ilfcethal 4 6 L - ,  ’ Akeye Kolei Pćł- 
uoej&e] 5780"—;;Akcye Kolei Czer»iowieckiej 
—"— , Akeye Alpiay 372-50, Akeye Sima 
Muranyi 492-— . Akeye Praskiego Towarzy­
stw* ieł. 1520-50, Akeye Fabryki broni 
328-— Akeye Tureckie tytoniowe 317-50, 
Obligacje węgierskiej indenmizacyi 97 85, 
Rest* majowa 100-65, Austryaeka Renta koro­
nowa 99-95, Węgierska ReaU koron. 97 70, 
56 1. Listy Tow. kredytowego ziem. 96-05, 
4 prc. Listy Banku krajowego 87- — . 4 j pół 
pre. Listy Banku krajowego 1 0 P —, 4 prc. 
Listy Banku hipotecznego 96'— , 4 i. pół prc. 
Listy Banku hipotecznego 100-30, 5 -prc. Li­
sty Barku hipotecznego 110- — , 4-prc Gal. 
Obligacye propiaacyjae 98-50, 4-pre. Gal. 
pożyezKa kraj. z r. 1893 96-60, 4-prc. po­
życzka miasta Lwowa 94’75, Losy tureckie 
112-25 Marki 117 05, Ruble 253-50

Odpowiedzialny redaktor Adam  Eracbowiecki.
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Nadesłane,

Pojutrze ciągnienie.

£osy c. k. Wiedeńskiej
lo tery i policyjnej

1500 w ygranych, pomiędzy tem i 100 głównych
w ygranych w artości SO.OŚiO l io j ro i t .
Pierwszo 3 główne wygrane K 25.000, 5000, 

i 1000 zostaną na żądanie wypłacone go tów ką; po 
odtrąceniu prawnie przepisanego procentu.

Do nabycia we wszystkich kantorach wymia­
ny, trafikach i loteryach także w biurze Loteryi po­
licyjnej Wiedeń I. Singerstrasse 2.

Wykaz ciągnienia wyszle biuro Loteryi, każ­
demu właścicielowi losu bezpłatnie.

C. k . iip r z y w .  g a l ic y j s k i  a k c y jn y

Bank hipoteczny
O d d z ia ł  d e p o z y to w y

przyjmuje wkładki i wypłaca zaliczki na rachu­
nek bieżący, przyjmuje do przechowania papiery 

wartościowe i udziela na takowe zaliczki.
Nadto zaprowadzono na wzór instytucyj 

zagranicznych tak zwane

B e p o z y ta  s c h o w k o w e
(S a fe  B e p o s iis ) .

Za opłatą 25 do 25 zł. a. w. rocznie 
depozytaryusz otrzymuje w stalowej kasie pan­
cernej schowek do wyłącznego użytku i pod 
własnym kluczem, gdzie, b ezp ieczn ie  & dy- 
itk ro tn ie  przechowywać mośna swoje mienie 
lub ważne dokumenty.

W tym kierunku poczynił Bank hipo­
teczny jak najdalej idące zarządzenia.

Przepisy, odnoszące się do tego rodzaju 
depozytów, otrzymać można bezpłatnie w od­
dziale depozytowym

P r s y j M l i & i l  Ł w e w a .
Dnia 2. października 1902.

HOTEL GEORGE.
PP. Hr. W. Baworowski z Ostrowa, hr. K. 

Dzieduazycki z Martyuowa, hr. M. Baworowski z Gor- 
makówki, W. Świeżawski z Hołulia, A. Pngłodowski 
z Sanoka, E. I-tylski z Ulirynowp.

W p in w y  i Mwum.

Z a k ł a d  n a r o d o w y  im .  O s s o l iń s k ic h ,
Biblioteka otwarta codziennie od godziny 9 
raco do godziny 2 po południu z wyjątkiem 
niedziel i świąt uroczystych. — Gabinet mo­
net i medali polskich otwarty jest dla -zwie­
dzających codziennie w godssinaeh urzędowych, 
a nadto we wtorki i piątki także od godziny 

do 5 po południu.

Buch pociągów kolejowych obowiązujący z dułem 1. maja 1902 r. (Cte» środkowo-europejski).
j Poeiąg
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SSEĵ SBS.j| — 6 00|':
 ̂ _ 8-041

8-40

_ 9 12
- 9 2 Oj 

9 25]! __
— 9‘32i
— 9-501

f

- 1003]
1020]

X0 50‘ 
nu* t  asL

3‘iói

2‘20

— 511

i z i toB2|

U w aga:

p r z y je ż d ż a  d o  L w o w a  [dwora s f jó w a y ]

ickan (Jas, Bukaresztu, Konstantynopola), Delatyua (od 1/10 
do H0'4), Zaleszczyk, Wyżniey, Nowosielicy, Berhomethu, 
Czudina, Serethu, Radowiec, Yaleputuy i Suezawy.

Z Krakowa (Berlina, Wrocławia. Warszawy, Wiednia, Karls­
badu, Pragi), Wieliczki, Orłowa, N. Sącza, Jasła, Cha­
bówki, Zakopanego.

Z Tarnopola, Borek wielkich, GrzymaJowa.
Z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karls­

badu, Pragi), Zakopanego przez Przemyśl, Wieliczki, Ry­
manowa, Sanoka, Chyrowa.

Z lekan, Czortkowa, Kałusza, Eorozmezó (od 13 7 do 31/8 
wł. co niedzieli i święta), Brodisy, Putny, Suezawy.

Z Brandtowie (ad 15/5 do 14/9 włącznie).
Z Janowa.
Z Podwołoosysk (Odessy, Kijowa), Brodów.
Z Zi&woeznego (Pesztu), C h y r B o r y s ł a w ia ,  Kałusza.
Z Kawy ruskiej i Sokala.
Z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi). 

Oświęcima, Stróża, Orłowa (od 1/5 do 30/9 wł.), Mezo 
Labortz (Pesztu).

Z Rzeszowa, Lubatow a.
Z Stanisławów*, Potutor, K5resme«S.
Z Ławoeznego, Kałasaa, Chyro wa, Borysławia.
Z Janowa.
Z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), 

Jasła, Tarnobrzegu, Rymanowa, Iwonicza, Sanoka, 
lekan (łase. Bnkaretwts) Czortkowa, Kałusza, Zaleszczyk, 

Wyżniey,'Serethu, Suezawy.
Podwotoezyak (udessy), Kijowa), Brodów, Grzymałowa, Bu- 

siatyua,.' Kopyczyniee.
Brzuchowi* (od 15,5 do 14 9 włącznie w niedziele i święta).

Pociąg

5 posp osob.

Ohyrowa, Borysławia.
Bodwołoezysk (Odessy, Kijowa), Grzy majowa, Potutor, Za­

leszczyk, Husiatyna, Iwania pustego, Skały, Kopyczyniee. 
E leiran, Żydaezowa, Nowosieliey,Berhcmethu, Czudina, Brodiny. 
Z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), 

Oświęcima, 'Wieliczki, Orłowa, Mielca via Dembiea, Sam­
bora, Chyro wa.

Z Bełżca, Sokala, Lubaczowa, Rawy Ruskiej,
Z Brzuchowi;! (od 15/5 do 1.4/9 włącznie).
Z Krakowa (Berlina, Wrocławia. Wiednia, Karlsbadu, Pragi), 

Zakopanego przez Kraków (od 25 6 do 15,9, Nowego Są­
cza, Orłowa (od 1/7 do 15/9), Jasła, Lubaczowa, Sanoka, 
Rymanowa, Iwonicza 

Z Brzuchowi?, (ód 15 5 do 14/9 włącznie w niedzielę i święta). 
% lekan (Sittesweszśs)- flesiatroa, K&raameiS. Potutor, Nowo- 

sieliey, Yalenutny, Suezawy.
Z Janowa V '  1/5 eto 30/9).
Z Szczere 
Z K

nowa, Sanoka
Janowa ( od 1/5 do 15/9 włącznie w niedziele i święta). 
Pcdwułeozyfk (Odessy, Kijo«s,)t Brodów, KcpyiKsfaMe, Za-

Z
« ... . . . . . .

leszeayk, Sęafy, Iwania pustego.
Z Lawcosnsgf! (PeiWfi), OhyTcwa, fc,i«ssa,, Borysławia.

Biza < lw « v « e e  P o d z a m c z e .

Podwoloezysk (Odessy, Kijów*). Brodów.
Po&wołoeaysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Grzymałowa, Hu- 

si&tyna, Kopyczyniee.
Podwołoezysk (Odessy, Kijowa) Kopyczyniee, Zaleszczyk, 

Potutor, Iwania pustego, Skały, Husiatyna’ Brodów.
Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Kopyczyniee, Brodów, Za­

leszczyk, Potutor, Iwania pustego, Skały, Husiatyna.

o godzinie 
ehe -?
12-45:

2-51

4-15"

5-50

6 30

6-35
830

8-40

9-00 
9 15 
950 

10 30 
10-40 
1-25

- H ł j e M f e  m  L w o w a  \% d IYO? u - - .
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2 55
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. i3 05 ■; Uń 
5

3.15 ‘
3 25 
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2 09

6 10j 
6 -20 ;

630

8-35;
7-10!
8-16] 
8 -2 !
9 OOj

10 05 
10-30!

1 1 1

11-10

Krakowa, (Wiednia, Wroe-tawia, Berlina, Warszawy, Pragi, 
Karlsbadu), Rozwadowa, Jasła, Chabówki, Zakopanego p. 
Rzeszów, Orłowa,

Do lekan, (Jass, Bukaresztu, ConsSanot), Potutor, Czortkowa, 
Kórosmezo, Słob. rung., Zaleszczyk, Nowosielicy, Serethu, 
Borodiny, Putny, Yafeputny. Suezawy.

Do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu), 
Ohyrowa. Sambora, Ja;ła, Stróż, Mielca, Orłowa, Wie­
liczki, Oświęcima

Dr, Brzuchowi® (od 15/5 do 14/9 włącznie codziennie).
Do Ickan, (Jass, Bukaresztu), Żydaezowa, Potutor, Kórosmezo, 

Nowosielicy, Brodiny, Putsy, Yaleputuy, Suezawy.
Do Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniee, 

Husiatyna.
Do L&woez&cgc, (Pesztu), Drohobycza, Borysławia.
Do K rakom , (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu), 

Lubaczowa. Sambora, Ohyrowa, Sanoka, Rymanowa, Iwo­
nicza, Orłowa.

Do Krakowa, (Wiednia, Warszawy, Pragi, Karlsbadu), Sanoka, 
.Rymanowa, Iwonicza, Tarnobrzegu, śtróź, Orłowa (od 1/7 
do 15/9), Jasła.

Do Ławoeznegc, Ohyrowa, Borysławia, Kałusza.
Do J a n o m
Do .Bełżca Sokala, Lubaczowa.
Do Ozerniowiee, Potutor, Nowosielicy.
Do Tarnopola, Potutor.
Do Janowa (od 1/5 do 15 9 włącznie w niedziele i święta).
Do Podwołoczysk, (Kijowa. Odessy), Brodów, Kopyczyniee. 

Zaleszczyk, Husiatyna, Skały, Iwania pustego, Grzymałowa.
Do Szezerea (od l/ś do 15/9 w niedzielę i święta).
Do Brzucho wic (od 15,-5 do 14/9 włącznie w niedziele i święta).
Do Ickan, Potutor, Kałusza, Czortkowa, Zaleszczyk, Wyżniey, 

Kórosmezo.
Do Krakowa, (Wiednia. Wrocławia. Berlina, Pragi, Karlsbadu) 

Jasła, Chabówki, Zakopanego, Wieliczki, Nowego Sącza’ 
Lubaczowa.

Tuchli (od 15/6 do 30,9 włącznie), Skolego (od 1/5 do 
30/9 włącznie). Stryja, Ohyrowa, Borysławia,

.Do Janowa (od 1/5 do 30/9).
Do Brzucho wie (od 1-5/5 do 14 9 włącznie).
Do R--: Chjbrows; Inujfcaowa.

Ho tanisławowa, Zydaezowa.
Do rakowa,)W iednia, Wrocławia, Berlina. Warszawy.) Chy­

ro wa, Mez6 Laborcz (Pesztu), N. Sącza, Orłowa od 1/5 do 
30/9), Oświęcima.

Jo Janowa (od 1/5 do 15/9 wł.

w ni.

do 80 4 wł. codziennie).
Do ?*wo3«iWfO, (■'—-to), Chyr':
Do Sawy raokiaj, Sokala.
Do Brzuch:? wie (od 15.5 do 14 9 wł.
Do PrsemyMft (od 1/5 do 30/9 wł.)
Do Podwcłoezysk. (Kijowa, Odęssy),
Do Janowa (od 1/5 do 15 9 wł. w r-Jcd.-Pb ; święta),
Do lekan, Czortkowa, Nowosielicy, Berhomethu, Serethu, Bro­

diny, Suezawy.
Dc Krakowa, Wiednia, Wrocławia, Warszawy, Pragi, Karls­

badu, Ohyrowa, Rymanowa^ Iwordsza, Tarnobrzegu, Orłó-

w dnie powszednie, od 16 i 

« • ,  Borysławia, Kałusza

j -' *!£ 1 U 7»r3 ęfc; %}*

bro

wa. Wieliczki, Chabówki Za'

643

1057

■ fi§śa!»?eil£2a& 

11-:

opaaago.
"pusteg-, Skały, flu-Po Ci wo lo-rzy? Ł, Ka o y .j-ataiee. I  w a u i a 

siatyna, '1: -.tzozyk Gre.* ar-sławi
h e .w a r o a  n P  o <i ? *  za e  »  s  ‘°

De Poitw.-iłoeapk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Eopyw yakc 
Husiatyna-

Do 'i-arnopols. Potutor
Do podwołoczysk, (Kijewa, Odessy), Brodów, Kopys-jyaba. Za- 

leszezyK, Husiatyna,/tsira Iwuaia push-.go, Greyaałown.-
Do Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów.
Dr- Podwojaesa/aS, liopyszymes, Iwania pu tego, Skały Hu­

siatyna, Zaleszczyk, Grzyznalowa,
izy o 36 minut od czasu lwowskiego.

€  j b  a r  m;& 
iwewskiaj Izb; har.dlewaj i

Lwów, dnia 2. października 1902.

I .  Akeye za sztukę.
Banku hip. gal. po 200 zł. (400 kor.) 
Banku gal. dla handlu i przem.

po zł. 200 (400 kor.) . . . .  
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a.

w lik w id ii.e y i..........................
Kol. gal. Kar. Ludw. po 200 zł. mk

(420 k o r.)...............................
Koi. Lwów-Czern.-Jassy po 200 zł.

w. a. w srebrze (400 kor.) . . 
Fabryki wagonów w Sanoku przed­

tem Lipińskiego po 500 kor. 
Tow. dla gal. przedsięb. el.skb-y- 

ózny&b. wod. po 200 zł. (400 kor.)
i i .  Maty aastnwue za 100 kor. 
Banku Ii. g. 5% w. ». wyi. z 10%

* n *‘/**/» -I los. W 50 {.
» n n „ 601. po 200 k.
„ kraj. 4ł/*°/o ,  los. w 51 1.
-  , « 4°(» n !0B- W S7 i.

Iow. kred. gal. ziem. (pierw­
sza, emina) . . . . . . . .

Tow. kredyt, galic. ziemsk. k%
los. w 41*/* l a t ....................
4% los. w 56 l a t ....................

I I I .  Obllgi za 100 kor.
Gal. funduszu propin. 4r,/„ w. a. 
Buków, funduszu propin. 5% w. a. 
Komunalne Banku kr. 5% (2 em.)

B ,,4 V /0(3cm.)
„ „ 4% (4 em.)

Kolej, lokalne dtto 4% po 200 kor. 
Pożyczki kraj. 6°/a w. a. z r. 1873 

„ „ 4%  po 200 kor. .
z roku 1883 ....................

Pożyczka a .  Lwowa 4-°/„ po 200 kor.
» » » * V / . B»oo«

IV . Losy.
M. Krakowa po zł. 20 (40 kor.)

Y. Monety.
Dukat ce sa rsk i..............................
20 fran fećw ka..............................
100 rubli rosyjskich srebrnych 
100 rubli rosyjskich papierowych 
100 marek niemieckich . . . .

K .

p n e m y s ła w ą
płacą
walutą koron.

E  l  i k . ' F

536 -  

840 -

568 --

a>
te 400 — 420 —
6
© 109 70 — ......
48- iOO — 100 70

95 80 96 50© 101 - 101 70
97 - 07 70rffl

P 96 50 97 30
a
© 96 70 __ ____

a. 96 20 96 90
a
,us 98 40 99 JO

!02 50 __ ____

© i 02 - 103 70
100 30 101 -,0 96 60 97 30
96 6‘0 87 30

96 40 97 10
94 30 95 -

100 50 101 20

76 — 81 -

11 22 11 34
19 - 19 20

250 — 254 —
252 20 254 5
116 90 117 4G

550

360

572 -

350

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 1. października 1902.

L. O g ó ln y  dług państwa. płacą żądają 
Jednolity dług- państwa w banknot.

..............................  100.65 102.8-5
r  • I    100.60 100.80Jednolity dług państwa w srebrze

gtyozeń-lipieo . ............... ....  100 55 100.75
kwieeien-paździenuk . . . .  XC055 10075

płacą iądija
Losy z roku 1854 po 250 zł. rak. 4 pr. 187.— 190.—

„ 1860 po 500 zł. wa. 5 pr. 150.75 151.76
„ 1860 po 100 zł. 5 pr. . 1 8 4 .-  185.60
„ 1864 po 100 zł. . . .  251.— 254.—
n 1864 po 50 zł. . . . 251.— 2 5 4 .-

Listy zast. domen pańsi. 130 zł. 5 pr. 300.— 302.—

B . Dłttjf państw a (wszystkich w Radzie państwa 
reprezentowanych krajów koronnych).

Austr. renta złota wolna od podatku
za 100 zł. 4 pr.......................  . . 120.60

Austr. renta w wał. kor. wolna cd 
podatku za 200 kor. 4 pr. . . . 99.90

C. OMgrfteye kolejowe.
Kol. Areyks. Albrechta za 100 zł. 4 pr. 99.60 
Kol. Cesarz. Elżbiety w zlocie wojnę

 ̂od podatku za 100 zł. 4 pr. . . 118.—
Koi. za 200 zł. mfc. 6% nr. (ceteato.

akeye) . . . . D / . . , \  § 10.—
Kol. Cesarza Franeiwka Jóseia za 100

zł. 51/* p r , ............................................ 126.80
Kol. Areyks. Rudolfa w wal. koron.

wolne od podatku za 200 kor. 4 pr. 99.20 
Kol. Karola Ludwika po 209 tŁ  mk.

(estemp. akcye) 5 pr.............................. 99.50

OhHgaeye pisarwsaMŚsi-wa (kolejowe).

120.80

100.10

100.60 

3 (9 -

514.—

127.80

100.20

100.50

300 2/

%
. 5 pr.

im i
110. -  - . -

99.75

99.40,

98.90

99.25

93.2-5

100.75

100.40

99.90

100.25

130.25

Kcl. Are. Albrechta hu 
w złocie za 200 zł. 5 

KoL Czeskiej *aeh. aa
5000 %i. 5 pr.....................................

Kcl. Czeskiej emiss. % t. 1895 zii 400
kor. 4 pr. . .  .........................

Kol. buk-rwińskkó loka,! u. za 400 kor.
4 pr. . .  ...................................

Kol. galic. Kareta Ludwika za 20ó),
100 zł. 4 pr.......................................

Kol. lwswsko-eK&rn-.-j&tsfcięj z r. 1894 
za 200 ker. 4 pr. . . . .

KoL Areyks. Radolfa (SaUksmraer- 
gut) zś ¥iQ vur.r*k 4 pr..................   .

B . D ia s  p a s tw a  (krajów korony węgierskiej).
Węg, złetih renta za 100 ri. 4 pr. . —.

n » r, w «»!• hor. za 200
kor. 4 pr.............................................

W§g. oblig. prop. za 100 zł. 4*/, pr. 
obi, pr. reguł. Cisy 53 100 zł. i%

„ poż. pimb. za 100 zł. (300 kor.)
» n n sa 50 zł. (100 kor.)

E . OhUjtaeye indemzuzaeyjne.
Kroaeyl i Sławonii za 100 zł. 4 pr. 98.— 
Węgier za 100 zł. 4 pr..............................97.85

97.90 
86 35

SOD—
204.--

98.10
87.35

207!50
205.—

F. h a *  pnblicrac pożyczki. 
Losy regnl. Dunaju % r. 1870 za 100

zł- 5 pr...............................................  2 8 8 .-
Poż. reg. .Dunaju j, r. 1878 los 5 pr. 107.-- 
Poż. kraj. Bukowiny z r. 1893 los za

200 kor. 4 pr...........................................97.30
Bukowińskie obi. propist-cyjne lor za 

100 sł. 5 pr. . ........................  102 75

98.85

290.—
1 0 8 .-

98.30

108.75

Gai. poż. kr. z r. 1873 za 100 ń . 6 pr.
„ „ „ „ 1893 za 200 k. 4 pr.
„ obi. prop. „ 1889 za 100 zł. 4 pr.

Pożyczka miasta Lwowa z r. 1836 za
100 zł. 4 pr. .  .........................

Renta włoska za 100 lirów (96 kor.)
4 pr........................................... . . .

Poż. serb. prem. za 100 frank. 3 pr.
Tureckie obi. prem. kol. za 400 frao.ii.

O. U stjr nastawne. Oblig. hipot. i 
(za 100 zł. Nom.).

Anglo Austr. banku los W 30 1. 4% pr.
Austr. ssrkł. kr. ziem. los w 50 1. 4 pr.

„  ̂ cfcL prem. z r. 1880 3 pr.
;  „ ■' „ ,, 1389 3 pr.

BnkowiAski zakł. kred. zlew. los fi pr.
„ „ los i.pr.

Gai. *ke. b. hio. 10 pr. prem. hw 5 *r.
los oO lat k%  pr. ” .

... - ,, „ „ 60 lut « . 200 kor.
4 pr................................................- -

Hiii. 'Tow. kred. ziem. 1 pr. los. 56 lat
n n n n 4 pr. k-3. 41 bit
„ „ n 4 P>'- stira_ . .
j. n n r, ■* pr. za 200 kor

Banku krajowego dla Gaiiey; Lodom 
47, pr. 51*/* lat zwrotne . .

Banka'krajowego oblig. komun. % mai
sya 5 pr........................................

Banku krajowego oblig. komun. 3 emi 
sya 42 lat za 300 kor. 41/a nr.

Banku ter. losy 57*/* L za 200*ct 4 nr 
AuStro-węg. feSaku 40% Jat los. 4 pr 

n » 50 lać los. 4 pr.

H„ Dhil^Heye z prawem pierwszeństwa 
ks 100 zł, aom.

Ozaskiej kolei półn. su 300 zł. 5 o*-.
Tow. żegi. par. po Dunaju *s 100 i 

300 zł. 6 pr. . . . .
JAW. iegl.par. po Dun. Em. r. 1886 4 pr.
KoL półn. ces- Ferd. era. z r. 1830 4 nr.

n n ” * n n 1887 4 pr.
„ „ >1 » n n 1838 4 pr.
,, n n n n ,, i  '  :,' 14 pr.

Kolej Lwów-Czorn.-Jassy % r . 1884 l a
300 *ł. 8 pr.......................................

Kolej Lwćw-Czern. /, r. 1884 za 300
zł. 4 pr. ........................................

Gal. kol lok. wschód, za 100 zł, 4 pr.
WfiK-gal- koi. em. 1870 za 100 zł. 5 pr.

“ „ r „ 1873 za 200 rf. 5 pr.
I : ,  1887 za 300 iL 4 pr.

J .  Łasy (za sztukę). 
Budapeszteńskie (Basiliea) 5 sł. . .
Kakład kred. dla hand. i przem. 100 zł.
Olary 40 zł. m k . .........................
Pożyczka miasta Insbruku 20 zł.
Losy miasta Krakowa 20 zł. . ,
Pożyczka miasta Lubiany 20 iŁ  .
Palffy 40 sł. mis..............................
Czerw, krzyża aastr. tow. 10 zł. .

płacą żądają
—. — --
96.15 97.15
98.10 99.10

94.60 95.30

89.25 9i!25

listy dlażne

~~
97.80 93.30

204.— 368.-
263.-- 365. -
104.35 —-.—
97.5!) 96.—

110.— 110.70
100.30 100.60

$0.-- 96.50
95.75 96 3-5
86.75 —
96.50 —.

101.— K-.:,-

103.30 103 30

100.50 100.75
36 75 97.75

100.25 101.35
190.25 101.25

107.7-5 103.76
114.50 — . . . .

100. - 101. -
100.30 101.30
100.10 101.10
100.— 100.80

02 10 98.—

98.75 99.75

108.20 109.—
108.20 103.—

98-60 9960

19.25 20.25
430 — 4 3 2 .-
2 0 7 .- 208. —

8 9 .- 9 4 .-
78.25 80 25
77.— 79.—

190 -- 195 -
54 93 55 90

płacą żądają
Czerw, krzyża węg. tow. 5 zł. . . 27.25 28.25
Losy fuud. areyk3. Rudolfa 10 zł. . —,— —
Salma 49 d . mk. . . . . . .  . 2 4 5 .-  24 7 .-
Pożvczka miasta Salzburga 20 zł. . 81.— 83,—
St. 'Genois 40 zł. rak. . 2 6 0 .-  2 8 0 .-
Pożyeska m. Stanisławowa 20 zl. . —-— —■—

_ n Tryestu lOOzł.mtc. 47, pr. —
” ” Tryestu 50 zł. 4 pr. . . 2 3 0 .-  250. -

K . AAeye banków (za sztukę).
Banku Anglo Austr. 340 kor. . . . 274.— 2 7 6 .-
Peszt. banku handl. 500 zł. . . . 2595.— 2600 .-
Zakład kred. dla handlu i przem. . — — — —
Węg. banku kredyt. 200 zł. . . . 723.50 724.50
Dolno austr. tow. este. 500 zł. . . . 484-50 435.50
Galie, banku hipot. 200 z>..................  5 3 8 .-  5 3 9 .-

n. n dla hand. i przem. 200 zł. 334.-— 344. -
Baasu dla krajów koronnych 200 zł. 39 7.— 393.—

,n Ąu.-lfro-węg. 1400 k...................1399 — 1594.—
n fcsńązk. (tJBienbank) 200 zl. . 533.— 539.— 

Czeskiego banka związkowego 100 zi. 248.50 249. — 
SSWnosteńska banka 100 sł.................. 257.— 258.--

L . A&eys Przedsiębiorstw transportowych.
Suk. kol. lek. akc. pierw. 200 tŁ  . 400.— 406.-- 

„ „ „ akoye zakład. 200 zł. 366.— 3 7 0 .-
Kolei półn. ces. Ferd. 1000 zł. mk. 5760.— 5790.— 
Kołom. kul. lok. (akc. pierw.) 200 a t  — ■
Kol. Lwów-Bełzee (akc. pier.) 200 zł. —.—
,, Lwów-Czcrn.-Jassy 300 zł. . . -566.— 569.— 
„ wschód.-galic.riokala. 500 ii. . 892.-- 400.— 
„ państwowych 200 zł. . . . .  —.— — —
„ ■połmbiicwei 500 zi  — — — —-
rt węg. galic.'I. SM zł.....................434 75 435.75

Arańr. j.‘ow. żagl. na Dunaju 500 zł. mk. 927.— 831. —
M. Afecye Przedsiębiorstw przemysłowych.

Tow. konała węgla w Brux 100 tŁ  . 729.— 735 — 
Galio. karpackie naft. tow. 500 kar. 878.— 8S2 — 
Austr. tow*. górnicze Aipine 100 zł. . 371 75 372 75 
Pr--kiego tow. żalazn. przem. 290 sł. 1-515 — 1525 — 
Sahodnicy 500 kor. . . . . . .  9 7 6 .-  9 9 0 .-
Tnreete. zarz. tytoniów. -500 franków —.— —
TrifaiŁ tow. kop. węgla 70 iL . . 3 9 3 .-  397.--

H . W E K S L E .
Berlin za 100 marek 5 pr. . . 117. -  117.20
Londyn za 10 mat. szt. 4 pr. . 239.87!/* 239 57’/, 
Paryż za 100 franków . . . 9510 95.20
Petersburg za 100 rubli S1/* pr. —.— —.—
Niemieckie b an k i................117.10 117.40
Włoskie b an k i.......................  94 87*/, 95.—
Francuskie b an k i.............  84.80 95.—
Szwajcarskie banki . . . . .  94 80 9 5 .-

O. W A L U T Y .
Dukat cesarski......................11.36 11.40
Austr. wag. 8 guld. złota moneta — — .—
20-franków ka......................19.04 19.07
30-jnarkówka..................  23.43 23.50
Rosyjski półimperyał.................—
Niemieckie banknoty za 100 marek 117 02’/« 117 20 
Włoskie banknoty za 100 Ur . . 94 80 95 -
S ab !? .............................................  S.531/, 2.545';



s

L. ez. B. 716/2 (4) (8216 2 - 3 )
Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego 

i Ochrony własności ziemskiej w Limauowy, 
odbędzie się dnia 27. października 1902 o 
godzinie 10 przed południem w sądzie w Li- 
manowy biuro Nr. 5, licytaeya realności Iwh. 
53 lk. 20 gm. kat. Kostrza Ryje objętej, J a ­
na Grzyba własnej wraz z przynależytościami.

Nieruchomość powyższa jest ocenioną na 
19.074 kor.

Najniższa cena wvnosi 12.649 kor. 
32 hal.

Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
odnoszące się do powyższej nieruchomości 
przejrzeć można w biurze Nr. 4.

0. k. Sąd powiatowy. Oddział II 
Limanowa, 16. września 1902.

L. cz. E. 718/2 (6) (8213 2 - 3 )
Na żądanie Towarzystwa Zalic kowego 

i Ochrony własności ziemskiej w Limanowy, 
odbędzie się dnia 20. października 1902 o 
godz. 11 przed południem w sądzie w Lima- 
nowy w biurze Nr. 5, licytaeya realności 
lwh. 92 lk, 92 gm. kat. Bupniów objętej, 
Józefa Czekają kiego własnej.

Nieruchomość powyższa jest ocenioną 
na 774 kor.

Najniższa cena wynosi 516 kor.
Warunki licytacyjne i inae dokumenta 

odnoszące się do tej nieruchomości przejrzeć 
można w biurze Nr. 4.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Limanowa, 16. września 1902.

L. cz. E. 1708/2 (3) (8219 2— 3)
Dnia 6. października 1902 o godzinie 

8 przed południem, odbędzie się w biurze 
Nr. 3 sądu tutejszego, licytaeya realności 
objetej wykazem hip. 1. 109, 110, 900, 121, 
1429 i 1668 ks. gr. gm. kat. Stecowa, z przy- 
należnościami.

Nieruchomości te oceniono: a) realność 
objętą whl 109 gm. Steeowa na 3297 kor. 
5C hal., b) realność objętą whl. 110 gm. 
Stccowa na 2b'6 kor. 77 hal c) realność 
objętą whl. 900 gm. Steeowa na 305 kor., 
d | realność objętą whl 121 gm. Steeowa na 
355 kor., e) realność objętą whl. 1429 gen. 
Steeowa na 367 kor. 62 hal., f) realność 
objętą whl. 1668 gm. Steeowa na 553 kor. 
77 hal.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi ad a) 2198 kor. 33 h a l , 
ad b) 177 kor. 84 hal., ad e) 202 kor. 33 
hal., ad d) 236 kor. 67 h a l , ad e) 245 kor. 
8 hal., ad f) 367 kor. 18 hal.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
kumenta przGjjsjęć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 3.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toau postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
Wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Śniatyn, dnia 5. września 1902.

L. ez. E. 12/2 (19) (8206 2— 3)
Na żądanie Kasy Oszczędności miasta 

Kołomyi, zastąpionej przez adw. dra Dębi­
ckiego i tow. w Kołomyi, odbędzie się dnia 
27. października 1902 o godz. 10 przed po­
łudniem w sądzie niżej wymienionym, w K u­
rze N r 47 w sali rozpraw I , licytaeya ma­
jętności Helenówka wyk. hip. 1. 456 księgi 
gruntowej dla. posiadłości tabularnych tutej­
szego sądu objętych wraz z przynależnością 
mło arnią i kieratem.

Nieruchomość, wystawiona na lieytacyę, 
jest ocenioną na 88.020 kor,, przynależności 
zaś na 500 kor.

Najniższa cena wynosi 59.013 kor., poni­
żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
t,ej nieruchomości" dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg Katasfra ln /, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 76

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

, Gazeta LwowsKa*' Nr. 226 z

Te osoby, dta których jakie prawa lub
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania (wdynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

G k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Kołomyja, dnia 12. września 1902.

L. 21.325/902 ~   (8153 1 - 2 )
OB W ili SZGZENIE.

Celem obsadzenia opróżnił nej trafiki 
tytoniowej w Tarnopolu przy ulicy 3 Maja 
pod lk. 2179 rozpisują się koukureneyę zapo 
mocą pisemnych ef*rt, & więc z wyklucze­
niem ustnego przetargu.

Wr czasie od 1. września 1901 do 31. 
sierpnia 1902 wynosiła sprzedaż wyrobów ty ­
toniowych w tej trafice 19.242 kor. 74 hal., 
a zysk brutto 1602 kor.

Wartość materyału stemplowego pobra­
nego w tym czasie wynosiła 39.548 koron.

Od sprzedaży tego maLryału przyznana 
będzie prowizya w wysokości 1’/* procentu 
od wartości.

Za dochód odpowiadający powyższym 
datom na przyszłość się nie ręczy.

Wadyum wynosi 220 koron.
Oferty wygotowane w myśl obowiązu­

jących przepisów należy wnosić w opieczęto­
wanych i należycie oznaczonych kopertach 
najpóźniej do dnia 25. października 1902 
do godziny 12 tej w południe do rąk Na- 
czalnika c. k. Dyrekeyi okręgu skarbowego w 
Tarnopolu.

Bliższe warunk' konkureneyi przejrzeć 
można w wymienionej e. k. Dyrekeyi tudzież 
w c. k. Nadzorze straży skarbowej w Tar­
nopolu.

0. k. Dyrekeya okręgu skarbowego.
Tarnopol, dnia 20. września 1902.

L. 19.384/902.
O B W I E S Z C Z E N I E  L I C Y T A O Y I .

(8201 1—3)

Celem wydzierżawienia prawa poboru podatku konsumcyjnego od mięsa i wina w 
okręgach dzierżawnych w poniższym wykazie wyszczególnionych na przeciąg trzech lat 
to jest o i 1. stycznia 1903 do 31. grudnia 1905 lub na przeciąg czasu jednego 
roku t. j. od 1. stycznia 1903 do końca grudnia 1903 bezwarunkowo, lub warunkowo z 
lacłi-Micniom przedłużenia kontraktu dzierżawy na dalszy drugi i trzeci rok, gdyby wypo- 

traktu dzierżawy w przepisanym terminie nie nastąpiło, zaś co do dzierżawy
zastrzeżeniem 
wsadzenie kontr

tacyę, którą się odbędzie w c. k. Dyrekeyi okręgu skarbowego w Tarnowie w dniach 
w przyległym wykazie wyszczególnionych od godziny 8 do godz. 12 przed południem.

Pwdatek konsumcyjny od wina.

L. cz. E. 615/2 (7) (8172 1 - 3 )
Dnia 28. października 1902 o godz. 9 

przed południem w sądzie niżej wymienionym, 
biurze Nr. 10 w Nisku, odbędzie się licytaeya 
połowy realności lwh. 1232 gm. blisko, wraz 
z przy należnościami, składająeemi się z plonów.

Nieruchomość, wystawiona na lieytacyę, 
jest ocenioną na 1488 kor. 50 h a l , przyna­
leżności zaś na 70 kor.

Najniższa cena wynosi 1039 kor , poni­
żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

vV -runki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 10.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Nisko, dnia 23. lipca 1902.

L. cz. E. 1285/2 (3) (8165)
Na żąd-mie Banku król. Gal. i Lodom, 

z W. ks. Krakowskiem, jako prawooabywey
c. k. uprz. gal. Zakładu kred. włościańskiego 
w likwidacji, odbędzie się dnia 28. paździer­
nika 1902 o godz. 10 przed południem w są­
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 40 
w Złoczowie, licytaeya realności whl. 196 ks. 
gr. gm. kat. Goiogóry objętej z parceli bud. 
lk. 29 wraz z budynkami i pgr. lk. 2235 2 
się składającej, wraz z przynależnościami, 
składająeemi się z parkanu.

Nieruchomość ta, wystawiona na liey­
tacyę, jest ocenioną na 795 kor., przynale­
żności zaś na 40 kor.

Najniższa cena wynosi 550 kor. 67 
hal , poniżej tuj ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące syf do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia
11. d.) może każdy, mający caęć kupienia pizej- 
rzeó podczas godzin urzędowych w sądzie ni­
żej wymienionym, w biurze Nr. 45.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym tar- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeżeli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Złoczów, 6 . września 1902,

bi
oA

►4

Nazwa okręgu 
dzierżawnego

Przedmiot
dzierżawy

Oznaczenie
taryfy

Cena
wywołania

Wady um Licytaeya 
odbędzie 
się oma

K h K h

i Brzostek akcyza cd 
wina

Taryfa 0. ust. 
z 18/5 1785 200 — 20 —

2 Pilzno dtto dtto 400 — 40 —
001 H
03
*3 i.2*5

3 Radłów dtto dtto 550 — 55 —

4 Szczucin dtto dtto 700 — 70 —
'tsio3

O

5 Tuchów dtto dtto 500 — 50 —
cw

°a
P

6 Zakliczyn dtto dtto 270 27 —

Podatek konsumcyjny od mięsa.

13J-iOP.
Nazwa okręgu 

dzierżawi: ego
Przedmiot
dzierżawy

Oznaczenie
taryfy

Oena
wywołania Wadyum Licytaeya 

oabgdzi* 
się dnia

K h K h

1 Brzesko
akcyza od 

mięsa
III. klasa 

taryfy 8837 52 884 —

2 Jodłowa dtto dtto 360 — 36 —

3 Pilzno dtto dtto 4372 17 438 —
001 r-H
03
‘5ł-H
*5

4 Przecław dtto dtto 1022 50 103 —

5 Radomyśl dtto dtto 6262 — 627 —
CO

rH

6 Szczucin dtto dtto 1800 — 180 —
G*
g
*3

7 Tuchów dtto dtto 3494 — 350 —

8 Wojnicz dtto dtto 4620 — 462 —

Kto chce brać udział w licytacji ma złożyć przed rozpoczęciem licytacyi wadyum 
w kwocie w powyższym wykazie wyszczególnionej. Przyjmuje się także nadaże pisemne. 
Pisemne nadaże muszą być zaopatrzone w p^syż.sze wadyum, muszą zawierać dokładnie 
wyrażoną kwotę rocznego czynszu dzierżawnego tak liczbami, jakoteż słowami, mają być 
ułożone podług przepisanego formularza i powinny być wniesione opieczętowane do Dy­
rektora c. k. Dyrekeyi okręgu skarbowego w Tarnowie najpóźniej do godziny 2-giej dnia 
poprzedzającego ustną lieytacyę.

Dzierżawca podatku spożywczego odj wina, moszczu winnego i moszczu owocowego 
obowiązany jest po myśli §. 2. ustawy krajowej z dnia 4. lip-a 1894 Dz. u kr. Nr. 93 
pobierać także 30°/0 dodatku kraiowego do podatku spożywczego bd wina, moszczu winnego 
i moszczu owocowego jak długo ten d matek krajowy istnieć będzie, a za prawo poboru 
tego dodatku krajowego obowiązany jest uiszczać na rzecz kraju 30°/0 umówionego z mm 
czynszu dzierżawnego, za dzierżawę prawa poboru rządowego podatku spożywczego od wina, 
moszczu wunego i moszczu owocowego.

Zmiana tego dodatku krajowego ma mieć lert sam skutek co zmiana taryfy podatku 
sp ożyw ez-go .

Bfższe warunki licytacyi mogą być podane w c. k. Dyrekeyi okręgu skarbowego 
w Tarnawie w godzinach, urzędowych.

0 . k. Dyrekeya okręgu skarbowego.
Tsraów, dnia 20. września 190

L. cz. E. jfift5/2ś|S! (8 :57)
Dnia) 20. paździwaika 1902 o godzinie. 

10 przed południem w sądzie niżej wymie­
nionym, w biurze Nr. VI. odbędzie się‘ iiey- 
tacya l/t> niewydzieli-nej części realności wyk,, 
hip. 1. 53 gminy Karolówka objętej i 1/3 
niewydzielor j części realności wyk. hip. 1.. 
54 gminy Karolówka objętej.

Nieruchomości, wystawione na lieytacyę. 
są ocenione 1/6 część realność-, whl. 58 Kminj 
Karolówka na 71 ko>\ 66 h a l, zaś l/3 &cześć 
realności will. 54 tej gminy na kwotę 133 
kor. 33 hal.

Najńifcsza c |f a  wynosi ad a) 54 kor.. 
44 pal., ?d b) 88 kor. 88 hal., poniżej tej 
ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. VI.

T»vfc prawa, w oose których niniejsza 
licytaeya byhshy niedopuszczalną należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter-* 
mini- licytacyjny jją, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mew 
głyby być już z | skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lul> 
fcężary na powyższych nieruchomościach bądź 
ebecnió już istmeją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jesii nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sadu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Tłuste, dnia 12. września 1902.

dnia 3. października 1902.



8
L. cz. E. 288/2 (6) (8252)

Na żądanie Marcina Pogorzelskiego i 
spóln. odbędzie się dnia 6. października 1902 
o gcdz. 10 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 9 w Krzeszo­
wicach, licytaeya połowy realności lwh. 236 
ks. gr. gm. Krzeszowice objętej, wraz z przy- 
należnościami, składające mi się z zasiewów.

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta- 
cyę, jest oceniona na 514 kor. 84 hal., przy 
należności zaś na 98 kor.

Najniższa cena wynosi 408 kor. 56 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 6.

Takie prawa, w cbec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło­
sić do sadu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju, co do taniej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeżeli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wsvażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Krzeszowice, dnia 12. sierpnia 1902.

L. cz. E. 430/2 (3) (8248)
Dnia 7. października 1902 o godz. 9 

przed południem w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 4, odbędzie się licytaeya real­
ności whl. 70 gm. Głuchów, na warunkach 
przedłożonych niniejszem zatwierdzonych.

Nieruchomość, wystawiona na licytaeyę, 
jest ocenioną na 710 kor.

Najniższa cena wynosi 473 kor. 33 
hal. poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne i odnośne dokumenta 
może każdy, ma:ący chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 4.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia lego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeżeli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocniku do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV 
Bełz, dnia 26. sierpnia 1902.

L. cz. E. 1404/2 (4) (8256)
Dnia 7. października 1902 o godz. 8 

przed południem, odbędzie się w biurze Nr. 
3 sądu tutejszego, licytaeya realności objętej 
wykazem hip. 1. 362 ks. gr. gminy kat. 
Wołczkowce, z przynależnościami.

Nieruchomość tę oceniono na 203 kor. 
18 hal.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż nie 
nastąpi, wynosi 135 kor. 46 hal.

Warunki licytacyjne i inne odnośue do- 
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 3.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacja byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić dc sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, _ inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istiieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Śniatyn, dnia 6. września 1902.

L. cz. E. 2458/2 (3) (8162)
Dnia 28. października 1902 o godzinie 

9 przed południem w sądzie niżej wymie­
nionym, w biurze Nr. 18, odbędzie się licy- 
tacya a) cał. go ciała hipotecznego wh. 236 
kgr. Sieehów, b) połowy ciała hipotecznego 
lw. 242 ks. gr. tej gminy, tworzących gospo­
darstwo wiejskie.

Wartość szacunkowa wynosi ad a) 480 
kor., ad b) 60 kor.

Najniższa oferta, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi ad a) 360 kor., ad b) 
45 kor.

Warunki licytacyjue i inne odnośne do­
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 18.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości n ie  mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie p rasa  lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania j idy nie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Slryj dnia 6. września 1902.

L. cz. E. 2471/2 (3) (8244)
Dnia 24. października 1902 o godzinie 

9 przea południem, w sądzie niżej wymie­
nionym, w biurze Nr. 18, odbędzie się licy- 
tacya a) 1/4 części realności wh. 126 ks. gr. 
Daszawa, b) 1/2 realności wh. 226 ks. gr. 
Daszawa tworzących gospodaistwo wiejskie.

Wartość szacunkowa wynosi ad a) 35 
kor., ad b) 340 kor.

Najniższa oferta, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi ad a) 24 kor., ad b) 
228 kor.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
kumenta można przejrzeć w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 18.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rcdzaju*co do sam.ej nieruchomości nie mo­
głyby jus być ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wanie, licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wanie jedynie pizez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nic wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

, S .  k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Stryj, dn'a 5. września 1802.

L. cz. E. 2063/2 (4) (8134)
Dnia 30. października 1902 o godz. 11 

przpd południem, odbędzie się w biurze Nr.
III. sądu tutejszego, licytaeya 3/4 części re­
alności whl. 71, 3/4 czgśń realności whl. 
442 i 3/4 części realności whl. 443 ks. gr. 
gminy Wykoty objętych, wraz z przynależno­
ściami.

Nieruchomości oceniono na 2075 kor. 
przynależności zaś na 57 kor.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 1421 kor. 32 bal.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. III.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszszenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jaki® prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli Kie mieszkają w okręgu si|du niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Sambor, dnia 28. sierpnia 190 2,

L. cz. E. 1294/2 (5) (8255)
Dnia 15. października 1902 o godz. 8 

przed południem, odbędzie się w biurze Nr. 
3 sądu tutejszego, licytaeya 86/60 części re­
alności whl. 93 ks. gr. gm. kat. Załueze i 
36,60 części realności whl. 1211 ks. gr. 
tejże gmh-y, z przynależnościami.

Nieruchomości te oceniono a) 36/60 
części realności whl. 93 gm. Załueze na 381 
kor. 27 hal., b) 36/60 części realności whl, 
1211 gm. Załueze na 77 kor. 64 hal.

Najoiźsza cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi ad a) £05 kor. 45 hal., 
ad b) 51 kor. 76 hal.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
kumenta przejrzeć można w sadzie tutejszym, 
w biurze Nr. 3.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego

rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lup 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiany 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie w k ażą  temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w si*dzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Śniatyn, dnia 16. września 1902.

Upadłości.
L. cz. S. 2/00 (149) (8264)

W  konkursie firmy Nachmana Halpern 
przedtem Goldschlag wyznać a się po myśli 
§. 149 ord. konk, audyencyę dc zbadania 
rachunków złożonych przez zawiadowcę masy 
p. adw. dra Hermana Falka za czas od 4. 
maja 1900 do 14. września 1902, tudziaż do 
rozprawy celem ustalenia roszczeń zawiado­
wcy masy do wynagrodzenia i zwrotu ponie­
sionych wydatków na dzień 20. października 
1902 o 10 rano w biurze Nr. 2.

Na audyencyę zaprasza się wierzycieli 
konkursowych.

O. k. Sąd obwodowy, O ldział IV. 
Stanisławów, dnia 24. września 1902.

Konkursa.
L. Praes. 11.180 4 K/2 (8183 2—3)

K O N K U R S .
Są do obsadzenia posady kancelistów 

do ksiąg gruntowych przy sądach powiato­
wych w a) Głogowie, b) Krościenku, c) Me- 
kowie.

Podania o powyższe lub przy innych 
sądach opróżnić się mogące dla wysłużonych 
podoficerów zastrzeżone posady kancelistów, 
wnosić należy do 2. listopada 1902 do Pre- 
zydyum sądu obwodowego w a) Rzeszowie,

b) Nowym Sączu,
c) Wadowicach.

Prezjdym n sądu wyższego.
Kraków, dnia 26. września 1802.

L. 250!. (8203 2— 3)
Ogłoszenie konkursu.

Urząd miejski w Tłumaczu rozpi­
suje umiej -zem konkurs na opróżnioną 
posadę rew izora policji.

Kandydaci na tę posadę mają s-ę 
wykazać, iż są tut. krajowcami, nie 
przekroczyli 40 lat wieku, i" są niepo­
szlakowani.

Do posady tej przywiązana jest 
płaca roczna w kwocie 600 koron i 
urzędowy m undur.

Posada ta będzie nadana prowizo­
rycznie na rob jeden, poezem w razie 
zadowoiającej służby może nastąpić sta- 
bilizacya.

Kandydaci posiadający kwalifikacyę 
okólnikiem Wys kiego Wydziału k ra­
jowego we Lwowie z dnia 14. lipca 
1899 1. 43.671 ma/ą pierwszeństwo.

Tłumacz, 23. września 1902, 
Kierownik gminy.

L. 2438. (8222 2— 3)
K O N K U R S .

Wskutek opróżnienia posady leka­
rza okręgowego w Dąbrowicy rozpisuje 
się niniejszem konkurs na tę posadę 
dla okręgu sanitarnego Dąbrowickiego 
obejmującego 9 gmin i obszarów dwor­
skich na obszarze 23,270 h e k t o ilości 
12.000 mieszkańców z siedzibą lekarza 
okręgowego w Dąbrowicy.

Obowiązki lekarza okręgowego 
określa instrukeya w Dziennipii ustaw  
krajowych io  ust-rwy z dnia 2. lutego 
1891 Nr. 82.

Tenże obowiązanym bodzie utrzy­
mywać aptekę domową.

Roczne pob >ry przywiązane do tej 
posady vyynoszą a) tytułem płacy 1200 
koron, b) tytułem ryczałtu na objazdy 
800 koron

Ubiegający się o powryższą posadę 
wiem wykazać iż posiadaja nastęouja- 
ce w arunki:

1) prawo obywatelstwa austrya- 
ck ego,

2) Dyplom doktora medycyny upra­
wniający do wykonywania praktyki le­
karskiej,

3) nieskazitelny charakter,

4) znajomość obn języków krajo­
wych.

5) praktykę najmniej dwuletnią 
w zawodzie lekarskim,

6) dostateczną ńzjezną zdatność.
Należycie udokumentowane poda­

nia winne być wniesione do W yiziału 
Rady powiatowej w Gródku najpóźniej 
dnia 15. października 1902.

Z Wydziału Rady powiatowej. 
Gródek, dma 15. września 1902.

Prezes.

L. 100.065/H. (8229 1— 3)
K O N K U R S  

na posadę ekspedyenta III. stopnia 1 kl. przy 
c. k. Urzędzie pocztowym w Sokołówce obok 
Ożydowa z ryczałtem 532 kor. na służącego.

Ewentualni3 raoże być nadane przed­
siębiorstwo codziennej jazdy posłańcze) do 
Ożydowa i z piwrotem, na wynagrodzeniem 
1120 kor. rocznie.

Podania należy wnieść najpóźniej do 18 
października b. r. do c. k. Dyrekcyi poczt 
i telegrafów we Lwowie.

Z c. k. Dyrekcyi poczt i telegrafów 
dla Galicyi.

Lwów. dnia 29. września 1902.

L. 3181. (8122)
K O N K U R S .

Przy c. k. Zakładzie karnym dla męż­
czyzn w Stanisławowie jest do obsadzenia 
posada dozorcy więźniów IV. kl. płac, połą­
czona z roczną płacą 800 kor., dodatkiem a- 
ktywalnym 200 kor., ubraniem służoowem 
i dzienną porcyą chleba o 840 gramach.

Posada ta zastrzeżona jest w myśl ust. 
z dnia 19. kwietnia 1872 Dz. u. p. Nr. 60, 
ula wysłużonych podoficerów, którzy posia­
dają certyfikat uprawniający do ubiegania się 
o posady rządowe i tylko w braku takich, 
dopiero innym kompetentom nadaną być 
może.

Kom petenci stanu wolnego będą mieli 
pierwszeństwo, gdyż żonaci ze względów służ­
bowych dopiero za zezwohniem c. k. Nad- 
prokuratoryj Pańsswa we Lwowie posadę 
powyższą otrzymać by mogli.

Ub egający się o tę pus&dę, winni wnieść 
własnoręcznie pisane, należycie ostemplowa­
ne i w myśl §. 2 przepisu służbowego dla 
straży więziennej udokumentowane podanie 
przrz swoją przełożoną władzę do Dyrekcyi 
c. k. Zakładu karnego dia mężczyzn w Sta­
nisławowie najpóźniej do dnia 30. paździer­
nika 1902, przyczem się nadmienia, iż pe­
tent nie może być z pokrewnionym ze ża­
dnym członkiem personalu tutejszego c. k, 
Zakładu karnego.

Ubiegający się, którzy nie pozostają w 
czynnej służbie wojskowej winni wyjrazać się 
świadet twem hkarskiem, potwierdzonem przez 
c. k. lekarza powiatowego lub Zakładu kar­
nego, że są zdolni do służby karno-zakła­
dowej.

Najpóźniej w przeciągu jednego roku 
winien jest petent w razie uzyskania pomie- 
nionej posady złożyć z dobrym wynikiem e- 
gzamin z przepisów służbowych. Od składania 
egzamińu powyższego uwolnieni są podofice­
rowie, którzy na podstawie certyfikatu woj­
skowego otrzymają tę posadę.

O. k. Dyrekcya Zakładu karnego.
Stanisławów, dnia 25. września 1902.

Wyroki prasowe.
L- cz. Pr. III. 173/2 (2) (8263)

OBWIESZCZENIE.
O. k. Sąd krajowy jako prasowy na 

wniosek c. k. Prokuratoryi Państwa orzekł, 
że zamieszczone w Nrze 266 czasopisma: , Na- 
pjaóćr z dnia 29. września] 1902 artykuły 
pod tytułem I. „Galicyjska filharmonia i jej 
dyrygent1* całe, strona 1, II.„W  koszarach11 
całe strona 2, zawiera znamiona występków 
ad I. z §. 300 u. k., ad II.) z art. IV. ust. 
z 17. grudnia 1862 Nr. 8/68 Dz. p. p., że 
zakazujiJ się rozszerzania tych artyk łów.

O k Sąd krajowy jako prasowy. 
Kraków, dnia 1. października 1902.

81. 222. [8121] 
SDag t. t. Sanbeg- alg ^rejjgericfjt in 

Klagenfurt (jat mit bem ©rfcnntnijfe nom 22. 
©eptember 1902, $ r . VI. 4 2, bie SBeiterBer* 
breitung ber 3h. 76 ber jjeitjdjrift: „greie 
(Sitmmett) nom 20. ©eptember 1902 •megen be£ 
Slrtifelg mit ber Sluffrfjrtft: „Rmcifampf" nadb 
§. 493 ©t. oerboten.

®ag f. !. Sanbeg* alg Hsrefjgeridjt in 
2/rieft £>at mit bem ©rfenntniffe Bom 23. ©eptem* 
ber 1902, $ r .  IX. 209/2, bie SSeiteroerbreitung 
ber 9tr. 8744 ber Jjeitjdjrift: „ LTndipentfente11 
Bont 20. ©eptember 1902 megen ber ©telle oon 
„Non riepiloghiamo un articolo nostro“ big 
„portare le nostro congetture ?“ beg Sttrtifelg: 
„Le conclusioni" uadj §. 300 ©t. O. Berboten.



9
®a§ f. t  Sanbe»= ais ^rejjgmdjt in 

ł£rieft tjat mit bem (Srfenntniffe Dom 23. ®eptem= 
Ber 1903, IX. 210/2, bie SBeitcrocrbreitimg
ber 9tr. 599 ber $eitjd)nft: „11 L&voratore“ 
bont 20. ©eptember 1902 toegen ber (Stelle oon 
„E proibito di laccontare che'' big „duraute 
una marcia militare ?•* be§ Żlrtiłelś ol/ne Sute! 
nadi §. 800 ©t. ©., §. 24 $ r .  &. unb 2lrt.
IV. bel ©efe|eg Dom 17. Secember 1862, 91. ©. 
511. 9tr. 8 e i  1863, oer&oteti.

SDaś !. !. ®rei§* al§ ^re^geridit in 
Gljntbim fjat ntit bent ©rfenntniffe o om 23. @ep= 
tember 1902, j£r. 12,3, bie 3S5eitert>erbreitung 
ber 9lr. 42 ber geitfdjrift: „Samostatne smery" 
bom 19. ©eptember 1902 toegen ber ©tellen 
bon „Vetsiaa" big „takovychto spojeni", Don 
„Tato cast“ big „stahuje", Don „Poc&tek" big 
„sprostnost", bon „kratce" big „se obohatil11 
beg IKrtifelg: „Antisemiticka uvaha“ nad) §. 
302 ©t. ©. Derboten.

Sag f. f. Sreig* alg jprejjgericl)t tn 
ftuttenberg tjat mit bem (Srfenntniffe bom 23. 
©eptember 1902, jpr. 14/2, bie 933eiterber= 
breitnng ber 9tr. 38 ber jjeitjcprift: » Labske 
Troudy" Dom 20. ©eptember 1902 toegen beg 
5lrtifelg mit ber Uberfdjrift: „Ze vseeh kieteb 
otrociny, j i i  nas stihl Buh, nejtrapnejsi, nejh- 
roznejsi otrocky je duch" nac£) §. 300 ©t. 
®. Derboten.

Sag t. !. fireig* alg s$re^gerid)t in 
Ipijef pat mit bem Srfeuntmjje Dom 23. ©ep* 
tember 1902, jpr. 18/2, bie SBeiterocrbreitung 
ber mcbtperiobijdjen, opnę Slngabe beg Sruderg 
®erlegerg unb Srudorteg in ber gorm einer 
Slugfdjrift erfdjienenen ©rucfjdjrift: „Cesti
ttiuzove a ciske zeny“ in ber ©telle Don „Vse- 
obecne nyni znama" big „srdecnym pozdra- 
vemu toegen beg ganjen Snpalteg natp §. 302 
@t. ®. oerbotett.

Sag !. f. ffreig= alg $re§gericl)t in 
Sglau pat mit bem ©rfenntniffe Dom 23, ©ep* 
tember 1902, jjk. 10/2, bie 3Beiterberbreituug 
ber dtummer 38 ber jjeitjdjrift: „Hlasy ze za­
padni Muravyu Dom 19. ©eptember 1902 roe* 
9en ber StrtiEel: „Manevry jsou zde!“, „Ma­
teriał pro ligysty Straże" in ber ©telle Don 
„Prye maji byt prstem bozim trestani" big 
„mohli jakoby chteli“ unb „40.000 Franka" 
Don „Jedna se o Lourdy" big „chytaji za o- 
cas“ nacp §§. 65 lit a, 491, 493, 494 lit. a 
unb 803 ©t. ©. Derboten.

L. oz. Cg I. 34-5/2 (1) (8237 2 - 3 )
i Przeciw masie sp;.dkov- ęj Macieja By- 
I liny do rąk oświad Zuurj dziedziczki P<-troneli 

z Byiinów Koeiejowskiej, tudzież Józefowi 
Gabryelowi Sulatyckiemu, których miejsce 
pobytu jest nieznane, wniesionym został do
c. k. sądu obwodowego w Stanisławowie przez 
Majera Mayera pozew o zniesienie wspólności 
dóbr Kotiatycze II. whl. 446, Kotiatyeze Iii. 
whl. 467, Hołyń VI. whl. 519 i Hołyń VII. 
whl. 520 tus. ksiąg grunt, dla większych 
posiadłości.

Na podstawie pozwu wyznaczono pier­
wszą andyencyę na dzień 30. września 1902
0 godz. 10 przed południem do tego sądu, 
biuro Nr. 27.

Celem strzeżenia praw Petroneli Kocie- 
jowskiej, ustanawia się pana dra Aleksandra 
Jonasa, zaś celem strz żenią praw Józefa Ga­
bryela Sulatyckiego, ustenawia się p. dr 
Hermana Falka, adw'. w Stanisławowie kura­
torami.

Ciż kuratorowie zastępywać będą po­
zwanych w rzeczonej sprawie na ich koszt
1 niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się 
nie zgłoszą lub pełnomocnika nie zamianują.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział I.
Stanisławów, dn;a 15. września 1902.

,L  116.328.
| OBWIESZCZENIE.

Ze względu na obecny stan zarazy py­
ska i racic w Galicy!, oraz. z uwagi na wy­
dane przez c. k. Namiestnictwo we Lwowie 
zarządzenia dla zapobieżenia rozwleczenia 
wspomnianej zarazy, c. k . N a m ies tn ic tw o  
w W iedn iu  obwiesz-.-zeiaiein z> 23. września 
b. r. L 96 613 zniosło swe obwieszczenie 
z 2. sierpnia 1902 L. 80.346 ogłoszone tutej- 
szem obwieszczeniem z 4. sierpnia 1902 
L. 92.624, postanawiając co do przywozu 
świń z G licyi do Niższej Austryi co naste-

®ag f. f. Sanbeg* alg ijSrejjgeridjt in 
•Bara £)at mit,bem ©rlenntnijfe Dom 21. ©eptem= 
ber 1902, 5($r. 41/2, bie 233eiterDerbreitung ber 
5lr. 36 ber i^eitfćtjrift: „Srpski Glas" oom 
18. ©eptember 1902 toegen beg SlrtiEelg: „Pi­
smo iz Boke" in bet ©telle DOit „Zar da 
hrvati“ big „hrvatska snosijivost" banu Don 
»utjes]jiya je pojava“ big „i . . . golotinju"; 
toegen beg Slrtifelg: „Strana stampa o neredi- 
toa u Zagrebu" Don „Pa ipak taj fakt" big 
»brato ubistva“; banu oon „gdje ram je to" 
Big „nevjerujem“, bann Don „kao i Pre(I tu­
z ina" big „pojavila u istoriji", bantt Don 
"Pa tako brutalnih“ big „ne da se sve pro- 
Imnaeui", eublid) Don „Uvazeni ruski list" 
®ig „o tim dogagjaima"; toegen beg 2lrtifelg: 
«Pdjeci zagrebackim neredima" Don „Mi 
toogradski Cesi" big „na strah yragam", 
°&nn Don „Naein unistenja" big „kuiturnih 
harodi", cnblid) oon „mi srbi i srpkinje" big 
»osugjujemo ta nedjela" nad) §§. 491, 493, 
**02 unb 65 a ©t. ®. Derboten.

H. cnp. A. 388/1 (8) (7664 2 - 3 )
He3HaHoro 3 h ciitu  i aiicn-H noóyTy 

H h k o j h  HBopcKoro iioK.iHfcaHoro pp cna^icy 
no 6n. n. KaTepaHi 2-o 3y6yK noMepinin b 
BoropofluaHax p sa  16. Man 1901 B3HBae 
ca, mofńa Haó,a,antme b npoTary poKy bi/i, 
/i,Ha cero oroaoineHa a6o ocoóhcio a6o 
nepea 3aCTynHinca po Toro cnupKj aroao- 
chb ca, 6o b npoTHBHia caynaio poenpasy 
cna/iKOBy nepeaege ca 3i sroaoiuyiouiiMH 
ca cna/i,K.oGMU,aMH i 3 ycianoBneHUii pan 
Hero KypSTOpOM l3H/I,OpOM ATeHCTe/l,TOM.

U,, k. Gyp noniTOBHń, B iegła IV.
Boropo/piann, /i,Ha 28. iiaa 1902.

L. ez. C. II. 223/2 (2) (8268 1— 3)
Przeciw Iwanswi recte Petrowi Karnyło 

synowi ś. p. Iwana, którego miejsce pobytu 
jest nieznane, wniesionym został do c. k. sądu 
powiatowego w Samborze przez Feśkę Nietni- 
rowską pozew o oddacie w posiadanie czę­
ści realności pod Nr. 68 w Szadem.

Na podstawie pozwu wyznaczono te r­
min na dzień 17. października 1902 o godz 
9 r&no w biurze Nr. VI.

Celem strzeżenia praw jego, ustanawia 
się pana Stefana Gargasa w Szadem kuia 
torem. ■*

Tenże kurator zastępywad będzie Iwa- 
Da recte Petra Kornyło w rzeczonej sprawie 
na jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki 
on w sądzie się nie zgłosi lub p łnomocniks 
nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI 
Sambor, dnia 16. września 1902.

puje:

Rozmaite obwieszczenia.
Ł- cz. A. 200/2 (9) (8082 3 -3 )

Wzywa się niewiadomy, h z życia i nrej- 
Sca pobytu spadkobierców zmarłego w P <ł 
Sórzu dnia 2. maja 1902 bez rozporządzenia 
0fttatniej woli Franciszka Pncliaiskiego, ażeby 
w przeciągu roku zgłosili i oświadczyli się. 
ho spadku, — inaczej lozprawa spadkowa z 
kuratorem spadku adw. dr. Gawłem i zgła- 
?zająeymi się spad ko biur.ami przeprowadzoną 
1 spadek tymże w miarę wykazanych praw 
przyznanym, a gdyby się nikt me zgłosił 
sW bowi Państwa jako bezdzh dziczny wyda-

zostanie
0. k. Sąd powiatowy, Oddział I.

Podgórze, dnia 4. września 1902.

ez. Praes. 1643 (8158 2— 3)
Jego Ekscelencya Prezydent wyższego 

®4du kraj wego, na mocy §. 301 p. k. za 
toianował dla czwartej zwyczajnej, dnia 10. 
hstopada 1902 o godzinie 9 rano rozpocty- 
hąjącej się kadencyi Sądu pzzysięgłych Radcę 
Uworu jako Prezydenta tutejszego Trybunału 
%lawskiego przewodniczącym, a Jego zastę­
pcami wiceprezydenta Brożyńskiego, tudzież 
^dców Mandybura, Seidlera, Haszczyca, Gła- 
hyszowskiego i Szalaya.

Przemyśl, dnia 28. września 1902.

L. cz. Ns. VI. 75 2 (8093 1 - 3 )
C k. Sąd obwodowy w Stanisławowie 

podaje do wiadomości., że w przechowaniu 
jego znajdują się następujące lica sądowe, 
których właściciele dotychczas się nie zgło­
s ili: pierścionek złoty, para żółtych trzewi­
ków, lornetka klistyra, 2 fartuszki, garnuszek 
bhszanny polewany, koszulka blaszanna po- 
lewaua, 3 siekiery, sztaba żelazna, dywan 
strzyżony, paciorki szkhnne, krajka czerwona, 
surdut męski, spódnica różowa, 3 koszule 
damskie, 11 koszul męzkieh, 8 białe chuste­
czki do nosa, 2 koszule i spodnie chłopskie, 
szal, stara szczotka do butów, 3 pary s ta ­
rych bulów, ehełoszuie, kawałki kożucha, 
LO m. sierakowego sukna, pilto zimowe, dwa 
kawałki skóry, kłęb-k bawełny, 7 par kale­
sonów, para kaloszy, ręcznik, kurtka zimowa, 
kamizelka, 3 zegarki srebrne, */* Pa B'' 
nej kawy, 2 kapelusze, parasol, dwa kubk z 
chińskiego srebra, srebrny łańcuszek, srebrna 
moneta z roku 1842, zegarek srebrny tulski, 
mosiężny łańcuszek, czerwony pugilares, wo­
reczek skórkowy, kluczyk do zegarka, srebrny 
łańcuszek z wisiorkiem i czerwonym kamy­
kiem f-r brny kluczyk do zegarka, srebrna 
moneta z napisem „za staranny chow kosi", 
pieczątka mosiężna, bursztynowa cygarówka 
z futeralikiem, nóż ogrodowy składany w ro­
gowej oprawie, grzebyczek, złoty sygnet z 
czerwonym kamykiem, biała poszewka, ścier­
ka, 5 łyżek stołowych bskfoliowych, 4 ti- 
kich wid-ley, łyżka kredensowa, 3 kule b i­
lardowe, 8 kolorowych chustek per kałowych, 
kawałek perkalu, kawałek dymki, w g  a, ka­
wałki żelaza, rur i miedzi, świder, 6 starych 
strzelb, 8 puszki bla zanne, 2 huki żelazne, 
4 stary rewolwery, flaszka likieru, nadto ze 
sprzedaży kożucha kwota 5 złr. 10 ct.

Wzywa się właścicieli, aby do roku od 
trzeciego ogłoszenia edyktu się zgłosili i 
swoje prawo własności udowodnili, inaczej
takowe przez publiczną licytacyę, o ile to
nie nastąpiło, sprzedane, a cena kupna do
kasy rządowej złożoną zostanie.

Stanisławów, dnia 25. września 1902.

I. Z Galieyi mogą byń przywożone 
tylko św inie przeznaczone na rzeż, a to:

a) na targ dia nierogacizny w St. Marx 
w Wiedniu;

b) do publicznej rzeźni w W ieaer- 
Neustaot;

c) do miejscowości: Am stetieu, Ka­
den, B ru ck  a. L., Florisdorf, Gmiind, 
Horn, Korneuburg, Itrems, L ille iiie ld , 
Meik. Misteiwach, Modling, Neunkir- 
chen, Oberholiabranu, Foggstail, St. 
Polten, Sehcibbs, Tułiu, Unter Gau- 
serndorf, Waidhofen a. d. Thaya Waid- 
hofen an der Ybbs u n d  Zwettl.

II. Pod względem dowozu i wywozu 
oraz weterynarsko polic traktowania, na targu 
w St. Mars w Wiedniu rzeźnych świń przy­
wiezionych z Galieyi, jakoteż pod względem 
zakazu wywozu żywych świń z obrębu mia­
sta Wiednia obowiązują istniejące w tej mie­
rze ogólne i szczegółowe przepisy.

Pod względem dowozu oraz weterynar- 
sko-polic. traktowania rzeźnych świń przywie­
zionych do rzeźni w Wiener-Neustadt mają 
również zastosowanie ogólue przepisy o ru ­
chu zwierząt oraz szczegółowe przepisy wy­
dane dla rz-źai w Wiener-Neustadt; niero­
gacizna jednak galicyjskiego pochodzenia 
musi być tam wybitą najpóźniej w ciągu 5 
dni po wyładowaniu.

Pod względem rzeźnych świń przywie­
zionych z Galieyi do miejscowości wymienio­
nych pod I. lit c) prócz ogólnych przepisów
0 ruchu zwierząt, muszą być przestzregane 
następujące przepisy:

1. Djwós świń odbywać się ma bez 
wyjątku kolejami do stacyi kolejowych leżą­
cych najbliżej powyż wymienionych miejsco­
wości.

2. Ze staeyj kolejowych do i zoczonych 
miejscowości mają być świnie przewiezione- 
na wozach o zaprzęgach końskich, a

3. rzeź tych świń ma być tam doko-i 
naną najdalej w trzy dni po wyładowaniuj

III Dopilnowanie tych przepisów, a, 
ewentualne zarządzanie środków wskazanych 
dla zapobieżenia rozwleczenia zarazy należy 
do służbowych obow ązków urzędowego we­
terynarza (c. k. weterynarza powiatowego lub 
weterynarza magistrackiego).

Jeżeli oględzin na stacyi kolejowej nie 
wykonuje urzędowy weterynarz, wówczas ma 
dotyczący organ, któremu czynność ta jest 
poruczoną bezzwłocznie zawiadomić urzędo­
wego weterynarza o nadejściu zwierząt.

Transporty świń między któremi na 
targu dla nierogacizny w St. Marx w Wie­
dniu (punkt I lit. a), w rzuźai w Wiener- 
Neustadt (punkt I. lit. b), w stacyi wyłado­
wania lub miejscu przeznaczenia (punkt I 
lit. c) i punkt II.) napotkane będzie jedno 
lub więcej zwierząt podejrzanych lub dotknię­
tych pomorem, będą natychmiast na koszt
1 niebezpieczeństwo strony wybite, bez za- 
stosowywania do t • kich. zwierząt postanowień 
rozporządzenia cesarskiego z 8 . maja 1899 
względnie z 15. września 1900 r. Dz. p. p. 
Nr. 81 względnie 154.

IV. Te przepisy nie naruszają transito- 
wego ruchu kolejowego nierogacizną z Gali- 
cyi przez Niższą Austryę.

Przekroczenia powyższych zarządzeń 
karane będą według ustawy z 24. maja 1882 
Dz. p. p. Nr. 51.

Nadto do transportów wprowadzonych 
wbrew przepisom zastosowane będą postano­
wienia zawarte w ustawie o zaraza -h bydlę­
cych z roku 1880 Dz. p p. Nr. 35 i rozpo­
rządzeniu wykonawczem Dz. p. p. Nr. 36.

Bo się podaje do powszechnej wiado­
mości.

Z e. k. Namiestnictw;!.
Lwów. dn;a 1. października 1902.

L. cz. O. II 314/2 (1) (8269)
Przeciw Piotrowi Pyelikowi, którego 

miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym 
został do c. k. sądu powiatowego w Wado­
wicach przez firmę Schonker et Jakubowicz 
w Wadowicach pozew o 306 koron 38 hal. 
z pn.

Na podstawie pozwu wyznaczono termin 
do rozprawy na dzień 15. października 1902 
o godz. 9 przed południem w tut. sądzie w 
biurze Nr. 37.

Celem strzeżenia praw Piotra Pyclika, 
ustanawia się p. adw. dra Stanisława Ł a­
zarskiego, w Wadowicach kuratorem.

Tenże kurator zastępyw-.ć będzie po­
zwanego Piotra Pyclika w rzeczonej sprawie 
na jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki 
on albo w sądzie się nie zgłosi lub pełno­
mocnika nie zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Wadowice, dnia 26. września 1902.

L cz. C. II. 334/2 (2) (8266)
Prz ciw Karolowi Głuchowskiemu nieo­

becnemu wniósł Samuel Horowitz w Nowym 
Sączu skargę o uznanie własności realno­
ści lwh. 73 w Nowym Sączu.

Audyencya odbędzie się daia 15. paź­
dziernika 1902 o godz. 9 rano w biurze 
Nr. 80.

Ustanowiony dla strzeżenia praw po­
zwanego kuratorem adw. dr. Sichrawa w 
Nowym Sączu będzie go zastępywał, dopokąd 
się w sądzie nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
ustanowi.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Nowy Sącz, dnia 19. września 1902.

L. cz. Tal?. 689/2 (2) (8140)
Stanisławowi Fudal mu w Malejowej w 

sprawie hipotecznej toczącej się przed c. k. 
sądem powiatowym w Jordanowie ma być 
doręczoną uchwala z dnia 26 kwietnia 1902 
1 ez. Tab. 409/2, którą dozwolono na zain- 
tab iłowanie prawa własności realności lwh. 
48 i 15/75 części realności lwh. 158 ks. 
gr. gm. Malejowa objętych, dotąd dla Stani­
sława Fudalego w 2/3,j a dla Katarzyny Fu­
dali w 1/3 częśń zapisanych dla Wojciecha 
Kowalczyka, syna Wojciecha i Magdaleny z 
Jąkałów Kowalczykowej po połowie.

Ponieważ niewiadomo gdzie Stanisław 
Fudali przebywa, ustanawia się w celu strze­
żeniu jego praw, kuratora w osobie p. Stani­
sława Ziobrowskiego w Malejowej.

Tenże kurator zastępywad będzie Stani­
sława Fudalego w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za­
mianuje

G. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Jordanów, dnia 11. sierpnia 1902.

6 S I6 I m p r y w a tn e .

Ogłoszenie Ikytacyi.

żni*
,__ _____  _ goisime K-tej

przed południem w I  Dapartameocie Magistratu król. stoi. miasta Lwowa 
pt i b i i ósma i ioy ta < :.ya o fe rto w s.

Jako eene w /w ołania dla powyższych przedmiotów dzierżawnych, usta­

nemu oRy-nszow).
Oferty należycie opieczętowane i ostemplowane zaopatrzone w wadyum, 

które ma wynosić przynajmniej 10%  ofiarowanego rocznego czynszu najmu 
względnie dzierżawy, złożyć należy w dniu lieytacyi do godz. 1 I-tej przed 
południem do rąic Kierownika I, Depart. M agistratu we Lwowie, gdzie rów ­
nież przeg aaoc można, począwszy od W.  października 1902 szczegółowe wa­
runki licytacyjne

Magistrat król. stoł. miasta.
Lwów, dnia 23.  września 1902,
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Otwarto

w Pasażu Mikol^scha
o d  u l i c y  IK Ir ę te j

Najnowszy francuski

C k r o m o - J c ł o s k o p
=  Świat i życie w barwnych 
=  obrazach plastycznych, =  

Widoki natury =  podróże =  Stolice świa­
ta =  Wyprawy naukowe =  Wypadki histo­
ryczne =  Obrazy z postępu cywilizacyi =  
Sztuka i nauka =  itd. itd.

=  Zmiana obrazów co tygodnia =
09 29. września
Wieczne nrasto

(Rzym i jego osobliwości)
W s t ę p  lO

Otwarte o910-tej rano dc 10-tej wieczór.

Orafon© ®gt©®aE©si Sa
od wyrazu petitem 8 halerzy, tłustym 

petitem 4 halerzy,

Willę w Brzuchowicach przynosząca 600 złr. 
dochodu «,amienię na ogród lub parcelę bu­

dowlaną we Lwowie ul. Mikołaja 15 u dozorcy.

I t J a J t a n i e j  karty wizytowe, zaproszenia ślubne 
-1^1 wykonuje w grawurze litografia stauroplglań- 
ska 1. 9, wizytówki już od 1 zł. i wyżej.

» o se rc  litońciw yeh udaje się matka z 5-em 
dzieci pozostająca w opłakanym położeniu. — 

Mulikowa, Łyczakowska 48.

P anow ie studenci szkół średnich znajdą dobre 
umieszczenie przy ulicy Dominikańskiej 1. 7, 

numer drzwi 10.

« rieży  m i6d <1 eserowy kuracyjny, własna 
^  pasieka, 5 klgr. 6 kor. 60 bal. franko. Odbiorcy 
bardzo zadowoleni. Korzeniewioz, em, naucz, 'wan- 
czany pl.

K u p ię  s t a r e  w y d a n ia  polskie warszawskie 
romansów Aleks. Dumasa, Eugeniusza Sue, 

Franciszka Troloppe, Tajemnice Londynu i Paryża. 
Oferty: Lwów, R. Choinicki ul. Czarneckiego 12.

W j  żs. c wykSKtałcenie d la  p a d . Jeżyk 
i literatura francuska, literatura powszechna, 

soeyologia, historya filozofii, liistorya sztuki, j Takśe 
lckeye zbiorowe). Dr. Selieya Nossig, Lwów, ul. 
Antoniego Małeckiego 2.

Łosy n a  sp ła ty  m iesięczne 
z prawem do wygranych po złożeniu pierwszej raty 

poleca dom bankowy

S c h f ifx  i  C hA j a s
we Lwowie, pl. Mary reki 7.

Kupno i iprzedaż efektów, losów i mr net. 
Wypłata kuponów. Bezpłatna rewizya losów i efektów. 

Kalendarzyk w ys yła  się bezpłatnie.

U e r f e a t y
|  |  wonią, herbata Gon

„znakomite w sm a­
ku i aromatyczną 

|w onią herbata Congo zł. 1 .6 0 ,Sou- 
chong zł. 2, Souciiong zbiór majo­

wy zł. 3, Eaysow  zł. 4 za pół klgr,
poleca handel herbaty, kawy i wina

Edmunda Media, Lwfś?

(46 razy premiowane).
Od 28. września do 5. paźdz do widzenia

Szósta now a w ęd ró w fc  po E gipcie. Kraj Faraonów.
W s tę p  10 e t.

Jako moją spoeyalnośó od 
lat 38 polecam "zP akcJlte  
wyroby nożowelczs z fa­
bryki. angielskiej Ge o. *Hi- 
des z Son. Henckelsa w So 
lingen franc. i styryjskie:
Noże stułcwe i deserowe,
kuchenne elasty czne do ciast 

i mięsiw i zwykłe.
Scyzoryki. Nożyczki. Brzytwy 
angielskie od koron 4 do 6 
Henckelsa i Arhenza. Ma- 

i szynki do strzyżeria wło-
I sów . Narzędzia ogrodnicze po 

cenach możliwie niskich.

A n tc  n i  H a l s k i
3a.a,n,d.e3 ż e l a z u  >37-

L w ó w ,  p l a c  M a r y a c k i  L  9 .
Cenniki na życzenie.

S k ła d  p łó c ie n  K o r c z y ń s k ic h  
L w ó w , H a l i c k o  1 6 , p o le c a  w  w i d ­
ii 3m  w y b o rz e  g o to w ą  b i e l i z n ę  
d a m s k ą ,  m ę s k ą  i  d z ie c in n ą  o r a z  
k o ł d r y  n a  w e la s ia ite j w a c ie  i  m a ­
te r a c e  w io s ie m se .

Pół kilo pierza gęsiego
tyłka 60 cSków

rozsyłam zupełnie nowe, szare, gęsie pierze 
ręką darte, pół kilo tylko 60 ct.. to samo 
w lepszym gatunku tylko 70 ct., w poczto­
wych pakietach próbnych 5-kilowych za po­
braniem pocztowemu J. Krasa, handel p ie­
rzem w Sm ichowie koło Pragi (Czechy).

Wymiana dozwolona.
Upraszam o dokładny adres.

Sprzedajemy następujące książki jak 
długo zapas starczy po cenach z n a c z n i e  
z n iż o n y c h .
Laskowski, Z u ż y ły , kartki z życia, dawniej 

4 kor., cena 1 kor.
Junosza Klemens, W nuczek, i inne nowele 

i obrazki, dawniej 3 kor., cena 1 kor. 
Ariel, Ułudy, powieść współczesna, dawniej 

4 kor. cena 1 kor.
Miecznik, Owanes Ohana, powieść, dawniej 

4 kor., cena 1 kor.
Wszystkie powyższe książki razem, zamiast 

15 k o r .  wysłane zostaną za nadesłaniem 3 
k o r .  5 0  h a l .  przekazem pocztowym.
Ekspedycya Tygodnika Mód i Powieści, 

Lwów, Pasaż Hausmana.

„Le F ig a ro "
„Gil 31&$“
„Le Jou rn al"

każdego dnia
„Le J o u rn a l p o u r  t o u s ‘
„Gil B fa s  iS lustre"  .

Jsażdeg;® tygodnia
do nabycia w biurze gazet i ogłoszeń

Sł. Sokołowskiego
we £wowie, pasaż JCausmatia 9.

Przez czas kąpielowy przyjmuje również 
abonament na wymienione pisma na każdy 
przeciąg czasu do każdej miejscowości.rzf:jp1iL

i a r f e r  K o l e j o w y
zaw iera:

Najdokładniejszy rozkład jazdy 
dla Galicyi i Bukowiny.

"Wszelkie połączenia z  zagranicą 
i do miejsc kąpielowych.

Ceny biletów jazdy.

Mapę sytuacyjną.

Dział informacyjny etc. etc.

Do nabycia we wszystkich księgarniach, 
biurach dzienników, trafikach.
=  O e tn u ss . 152* c r t .  =

Odbyt, jakim cieszy się oddawna 
utrzymywana w moim Magazynie 

l l e f i m t a  
ł t o K o p i f l  a  K a c z k ą ,  z powodował 
nieuczciwą konkureneyą do naśladowania -Mjf 
używanych u mnie opakowań pod wzglf- \ 
dcm barwy i jakości papieru, względnie 
nawet do podrabiania mej marki ochronnej. — 4

Nieuszciwe te manipulaeye mające na celu 
wprowadzenie w błąd Szanownej Publiczności, po- 
e ągsją za sobą ten skutek, że Szanowna Publi- 
człoścf nabywa w dobrej wierze zamiast mej 

i l e r b u t y ,  
towar mniejszej wartości.

W obec tego upraszam Szanowną Publiczność 
na prowineyi pragnącą nabywać 

H e r b a t ę
z mego Magazynu pochodzącą, aby dokładnie uwa­
żała na oba powyższe znamiona.

Ażeby dociec naśladowanych etykiet odemnie 
nie wychodzących, postarałem się o to, że wszystkie 
moje 

H e r b a ty
są od 1. lipca b. r. opakowane w papier, na któ­
rym znajduje się 'w o ć L :n .y

M o n o p o l z R ą c z k ą .
Na okoliczność tą pozwalam sobie zwrócić 

szczególniejszą uwagę Szanownej Publiczności.
Celem przekonania się o istnieniu wzmianko­

wanego wodnego znaku, należy etykietę moją wziąć 
pod światło, a przez całą szerokość widoczne okażą 
się f towa:

M o n o p o l i  R ą c z k a .
H er b sta ,

która ni° jest opakowaną w papier zaopatrzony wyż 
wspomnianym wodnym znakiem, nie pochodzi z mo­
jego Magazynu. W razie nabycia jej, proszę przesłać 
m etykietę z herbaty, a zarazem podać łaskawie, 
gdzie nabytą została.

Z MAGAZYNU HEBBAT i WIN
Juliusza Grossego w Krakowie,

J S T ł ?_
bez wyjątku pisma codzienne miejscowe, zamiejscowe, wie­
deńskie , zagraniczne, tygodniki, illustracye artystyczne, 
pisma humorystyczne, mody, źurnale, przyjmuje prenume­
ratę z dostawą w miejscu lub wysyłką na prow incję, po

cenach redakcyjnych
Ajencja dzienników i ogłoszeń Sokołowskiego

Lwów, pasaż dTansmana 9.
Ogłoszenia do wszystkich pism najtaniej.

L. 10.479.
Ogłoszenie.

Dyrekeya gal. Towarzystwa kredytowego ziemskiego wypowiada niniejszem 
na podstawie §: 63 statutów p Stanisławowi Pitel i Kseni z Diduchów Pitel 
resztująee kapitały pożyczkowe w sam ach 5798 K. 88 h. i 18.616 K. 80 h. 
listami zastawnymi, pochodząca z większych 3000 złr. i 7000 złr. a. w. na 
hipotece dóbr Tarnawka w powiecie dobrcmilskim położonych, intabulowane, 
z tego Towarzystwa wypożyczone z dniem. 31. grudnia 1902 jaszcze pozostałe.

Dyrekeya gal. Towarzystwa kredytowego ziemskiego wzywa więc pp. Sta­
nisława Pitel i Ksenię z Diduchów Pitel jako współwłaściciel: tych dóbr, ażeby 
wypowiedziane kapitały w przeciągu sześciu miesięcy do kasy galic. Towa­
rzystw a kredytowego ziemskiego złoży li pod rygorem egzekucji, a mianowicie 
przymusowej sprzedaży rzeczonych dóbr.

Z Dyrekeyi ga!. Towarzystwa krsdyt. ziemskiego.
W e Lwowie, dnia 26. września 1902.

Tutki »?>
B ib u łk i

w

i  R E D A K C Y A  1

Tygodnika lód i ?owieści \
fj wspaniale iliustrowanego pisma dla kobiet

R o z s z e r z y ł a  o b j ę t o ś ć  p i s m a  —  W p r o w a d z i ł a  w a ż n o  
u l e p s z e n i a  w  d z i a l e  m o d y

dodaje do każdego num eru oprócz arkuszy strojów kobiecych, także

Kolorowaną p lanszę  mód
oraz niezależnie od arkuszy 1 krojami i wzorami robót kobiecych

Formę z bibułki
(ilekroć moda przyniesie zasadniczą zmianę w kroju sukien).

Stała rubryka: „Poradnik dla kobiet“ obejmie: Informacje z dziedziny hygieny; 
Dział pedagogiczny; Informacye dotyczące pracy dostępnej kobiecie; Dział 
technologii gospodarskiej i przemysłu domowego, wreszeji część kulinarną. 

Dział literacki: Beletrystykę; Sprawozdania krytyczne; Buch nmysłowy; Kwesłye 
społeczne; Postęp wiedzy; Kroniki miesięczne i obszerne korespondeneye.

P re n u m e ra t ; p rzy jm u je

1911
we Lwowie, Pasaż Hausmana 9.

ii

W a r u n k i  p r e n u m e r a t y :
we Lwowie: w Galicyi z przesyłką:

kwartalnie . . 3 kor. 60 hal.
półrocznie . . 7 kor. 20 h&i. 
rocznie . . . .  14 kor. 40 hal.

Numera okazowe i  prospektu w ysyła gratis Ekspedycya.

kwartalnie
półroczni
rocznie

3 kor. — hal. 
6 kor. — hal. 

12 kor. — hal.

Z drujcarni WŁ ŁozińskAgo, ul. Czarnieckiego 1. 12. Telefon Nr. 527. (Zarządca WŁ J. Wabar). Pupiar fabryki papiaru J. Fiałkowskich


